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Redaktor Stanisław Mackiewicz 
wciąż jeszcze uwięziony

Possł gen. Żeligowski
ł poset i. Dudziński u premiera

(TELEFONEM Z WARSZAWY)

(Ł ) W  dniu wczorajszym o godzinie 12-ej prem^-r Skisd- 
kowski przyjął generała Żeligowskiego i posła Dudzińsldega #  

Sprawie zesłania red. St. M ackiewicza do berezy.

O&ndy grujiy senatorów niezależnych
(TELEFONEM Z WARSZAWY)

(Ł) W  dniu wczorajszym zebrali się przedstawiciele gru­
py senatorów  niezależnych pod przewodnictwem sen. Jana Ślą­
skiego celem zajęcia stanow iska wobec zesłania red. 6Ł Mackie­
wicza do Berezy. Dalsze obrady odbędą się w  dniu dzisiejszym 

o godz. 21.-ej.

Pojedzenie Wydziału Wyk̂ aifczego
Związku Dziennikarzy tt. P.

(TELEF )NEM Z WAKSZa Yi Y)

(L) W ydział wykonawczy Związku Dziennikarzy Rzeczy­
pospolitej Polskiej na posiedzeniu w dniu 23 rnarca postanowił 
zwrócić się do prezesa Rady M inistrów i m inistra spraw  wewnę­
trznych z interwencją w spraw ie zesłania redaktora Stanisława 
Mackiewicza do Berezy Kartuskiej. Interwencja ta  nie odniosła 
skutku. W ydział W ykonawczy postanowił poczynić dalsze kro­
ki w tej sprawie. Jak się dowiaduję, następne posiedzenie W y­
działu W ykonawczego odbędzie się w dniu dzisiejszym.

Kadzwycza ne zebrań1? Syndykatu
k ra k o w sk ie g o

(TELEFONEM Z WARSZAWY)

(Ł) Jak się dowiaduję z Krakowa, zwołane zostało nad­
zwyczajne zebranie Svndykatu Dziennikarzy Krakowskich w 
spraw ie rea . S t Mackiewicza.

NADZWYCZAJNE POSIEDZENIE
Zarządu Syntfyketu D^ennikćrzy 

W a rsz & w sk  ch
(TELEFONEM Z WARSZAWY)

(Ł) W  dniu dzisiejszym odbęazle się w  W arszaw ie nad­
zwyczajne posiedzenie Zarządu Syndykatu Dziennikarzy V ir- 
szawskieh w tej samej spi aw h , co posiedzenie Syndykatu krakc ■ 
wsKiego,

w m m

Prztmówienie nrn. B?cks w Senacie
(TELEFONEM Z .YARSZAWY)

(Ł) Zapowiedziane zostało przemówienie m inistra Becka 
aa tem at polityki zagranicznej w Senacie na dzień 25 b tn. so­
botę, t.j. na o stan iem  posiedzeniu Senatu.

Aresztowanie Ksawerego Prószyńskiego
(TELEFONEM Z WARSZAWY)

(L ) Jak się dowiaduję, red. Ksawery Kruszyński areszto­
wany został przed dwoma dniami w Bratysławie, o sta tn ie  tu. 
fony, nadane przez red. Pruszyńskiogo do „I.K.C.“ przedstaw tą- 
fy w przekonywujący sposób stan faktyczny na tere*ue Słowacji.

Z wołanie pcsedzsn!a
Zw. Pisarzy i Publicystów .UtuLcJett

(TELEFONEM Z WARSZAWY)

(L) W  dniu dzisiejszym w gouzlnacń południowych odbę 
dzie się pod przewodnictwem  p. M iłaszewshiego posiedzenie za­
rządu Zwązku Pisarzy Katolickich. Celem zebrania jest wyciąg­
nięcie odpowiednich wniosków z wypadków, jakie miały miej­
sce w Wilnie.

Stanowisko prasy warsziwsliisj
(TELEFONEM z  WAIcSZAYW)

(Ł ) P rasa  w arszaw ska ogiosiła wiadomość o wywiezieniu 
redaktora Stam sława M ackiewicza do Berezy ścisłe według 
komunikatu, nadanego przez PAT.

Zarówno orak komentarzy^ jak i artykułów wstępnych, za­
powiadanych mi przez kilku redaktorów naczelnych głównych 
warszaw skich organów prasowych, tłumaczy się zrczumiaieml 
okolicznościami.

Konfzrencla w Komisariacie Rzątfa
(TELEFONEM Z WARSZAWY)

l
(Ł) W  związku z poruszeniem, panującem  w  f  arach 

dziennikarskich bez względu na kierunki polityczne, została zwo 
lana na dzień dzisiejszy, godzinę pój cło drugiej po południu, kett 
ferencja prasow a w  Komisarjacle Rządu w  W arszawie.

PROTESTY Z CAŁEJ PfiLSKi

stwierdzamy fakty

Do redakcji naszego pisma w 
dalszym ciągu napływają listy, de­
pesze, kartki pocztowe. Dziesiąt­
ki, setki ich gromadzi się na biur 
ku redakcyjnem. W yiażaią żal, 
smutek, oburzenie spowodu wy­
wiezienia naszego redaktora na­
czelnego do Berezy. Głosy z całej 
Pciski.

Oto co pisze ks. Michał Rutko­
wski:

Od roku 192?-go m am  nsezel- 
nego R edakto-a „S łow a", p. S ta ­
nisławę Mackiewicza i biorę malu­
czki udział w pracy literackiej te­
go dziennika. K it we wszystkiem
zgadzam się z p. Stanisławem Ma­
ckiewiczem. r!e wysoko c « i ?  ja­
go znakomity talent publieystyez- 
bj, jege miłość Ojczyzny i ieuo 
głębsze ujęcie przyszłości; nkoch? 
prawdę,

Ks. Miclał Rutkowski 

Oto ktoś inny przysłał depeszę:

Pan W acław  Studnick' śm ia ło  
i odważnie p is z e  do red ak C ji:

Je s te m  do g łęb i w s trz ą ś n ię ty  i 
o b u rz o n y  sp o w o d u  w y s ła n ia  i® 
B erezy  R e d a k to ra  S ta n is ła w a  M a­
ck iew icza , p ło m ien n eg o  p a tr io ty  
p o lsk iego  i iedneero z n a .iw y b itn ie j 
sisych p u b licy stó w

K ie  w ą ip ię . że tę  m oją sp in ję  
i u c zu c ia  jpodzielaj*  i ty­

siące czytelników „S łow a", które 
dzięki Redaktorowi St. Mackiewi­
czowi stało się wśród elity pol­
skiej najpoczytniejszem pismem.

Wacraw UizDert Studmctd

A oto uczeń liceum im. Zyg­
munta Augusta nadesłał małą kar 
tkę, która kończy się słowami: 
„...Pana Redaktora Stanisława Ma 
ckiewicza uważałem i będę uw a­
żać za Bohatera prasy polskiej".

Cytujemy oczywiście na w y­
rywki, niepodobna byłoby przyto­
czyć wszystk:c!> głosów. Zapełni- ; 
łyby nam szpalty od góry do dotu. 
a może w rezultacie je... wybieli- 
ł’ konfiskata. Cytujemy oto głosy 
ludzi nie związanych z naszą re­
dakcją. Nawet od przeciwników 
Dolitycznych otrzymujemy w yra­
zy współczucia. Naprzykład reda­
kcja „Kurjera Powszechnego":

Kiezależnie od naszego zasad­
niczego protestacyjnego stanowi 
ska w związku z zastosowaniem 
ndmini3tracvjnego zesłania ao Be­
rezy redaktora naczelnego „Sło­
w a " , Stanisława Mackiewicza, po­
czytuję sobie za moralny ooowią- 
zek wyiazić Szanownym Kolegom 
wyrazy współczucia w imieniu re ­
dakcji „K urjera Powszechnego" i 
wlasnem.

Z koleżeńskiem pozdrowieniem 

Boi. Wit-święcicici

Z Krako-wa, z Poznania W ar­
szawy...

..Proszę przyjąć wyrazy bólu" 
— depeszaje ktoś z Grodna. 

Dziękujemy

W  cia.gu 15 la t w ychodzen ia 
„S łow a", ludzie  czy ta jący  pis­
m a i m yślący, zauw ażyć m usie 
li n iew ątp liw ie  pew ne, w  na- 
izy ch  zw łaszcza stosunkach , bar 
dzo ch a rak te ry s ty czn e  zjaw isko.

O to n a  łam acn „S łow a" w  
ciągu  tego czasu p isyw ali ludzie
0 rozm aitych  p rzekonan iach  i 
k ie ru n k ach , ludzie  często snrze 
cznych poglądów . M ożemy śm ia 
ło  tw ierdzić , że pod ty m  w zglę­
dem  by liśm y  i jesteśm y  jed y - 
nem  pism em  w  Polsce.

N asuw a się p y ł am e, co ciąg  
nęło  ty ch  ludzi w łaśn ie  do „Sic 
w a“ , bądźcobądż pism a p ro w in ­
cjonalnego, w ychodzącego w 
W ilnie?

A ni nasz  n ak ład , w z ras ta ją  
cy  zresztą  z roku n a  rok, ani 
sk rom ne h o n o ra rja  autorsk,**, 
n ie  m ogły przecież decydow ać 
w  ty m  w ypadku.

Ludzi tw órczych , piszących
1 m yślących, pociągało do „S ło­
wna" przekonanie, że je s t to  p is­
mo, w  k tó rem  p isarz czy obywa 
te l  m ający  coś rozum nego i słu  
ćznego do pow iedzenia, zaw sze 
zn a jd z ie  m iejsce, „S łow o" n ie  
zw iązane zadnem i przepisam i i 
zastrzeżeniam i te-5 czy innej p a r 
tj i , Dozwalało zaw sze w ypow ie 
dzieć się ludziom  niezależnym , 
s ta ra ło  się naw et ty ch  ludzi po­
zyskać.

O bow iązyw ało u n as tylKo 
jedno  p rzy k azań -e, jed n a  zasa­
da, obeim ująca  w szystko, zasa­
da, k tó ra  brzm i:

„Salus Rei P u b licae  suprem a 
lex  esto" ( „D obro Fzeczy- 
pospolitej je s t p raw em  najw y ż- 
szern").

N ik t w P o lsce n ie  m oże dziś 
zaprzeczyć, że z ro k u  na rok 
w zrasta ła  i w z ras ta  liczba n a­
szych sym patyków  zarów no pi­
su jących  u  n as  p isarzy , pub li­
cystów  i lite ra tó w , jak  i n a ­
szych czyte ln ików  Z asięg ..Sło 
w a“ , jes t dziś ogólno polski.Czy 
ta ją  nas od Dr ul po K atow ice i 
od P oznania do Z b-ucza

U staliw szy  te  dw ie rzeczy

s p y ta jm y  czem u zaw dzięcza
, S łow o" tę  życzliw ość i to  g a r­
nięcie się do n as  zarów no pisa­
rzy  niezależnych ja k  i szero­
k ich  kół czytelników ?

O dpowiedź n a  to  p y tan ie  jesw 
-równie p rosta  ja k  i n ie podlega 
jąca  żadnym  w ątpliw ościom .

Osobą stanow iącą w „Sło­
w ie" po tężny m agnes, um ysłem  
prom ieniu jącym  ta len tem  i śm ia 
łością w ypow iadanie sw ych prze 
konań . człow iekiem  n ie  zw iązu 
n ym  z zadnem i ko teriam i poli- 
tycznem i, czu lvm  b aro m etrem  
reagu jącym na w szelkie w yderze 
n ia  na horyzoncie po litycznym  
— jest, b y ł i będzie S tan isław  
M ackiewicz.

N ie dziś ak tu a ln e  by leby  
rozw odzen ie się n ad  tern, jak  
bardzo  taka niezależność i smi« 
łeść m yśli je s t P clsce  po trzeb­
n a  K olegom  naszym  dzienn ika- 

, rzom  i  czytelnikom  .rów nież nie 
| p o trzeb u jem y  tłum aczyć, ilu  ta  
* k ich  czynnych  obrońców  rie p o  
, dleglości m y śli m am y w  Polsce. 
B y ich  w yliczyć, n ie  trzebaby  
fa tygow ać palców  obu rąk .

N ie tak  daw no jeszcze z try 
fcuny sejm ow ej głoszono u  nas 
hasło, że „ jeśliby  w Polsce nie 
sta ło  zdrow ej opozvc;,i, 10  ncle  
żałoby ją  stwTorzvć". T aką w łaś 
n ie  opozycję, w  następstw ie  bie 
gu w ydarzeń , tw orzy ło  i tw o­
rzy  „Słowo".

W ładyslaw  L audyu

IIIE OLNO WYSTAWIAĆ PORTRETil
Stanisława Mackiewicza

W d n ia  w czorajszym  zespół naszego plsm », chcąc uczcić os« 
bę sv.cgo n reze łn eg o  red ak to ra , w yw iezionego  do B erezy, —  w y 
staw ił w  w i t r y n ę  c k n a  red ak cy jn eg o  p o r tre t  jego, wokół zaś lic-, 
ne p race i książki, k tó ry ch  był au to rem .

N aJn is  głosił: ..R edak to r S tan is ław  M ackiewicz, publicysta, 
lite ra t, dzienn ikarz . Dziś w ięz tń  B erezy".

Tylko ty le .
Po up ływ ie  k ilk u  godzin, do red ak cji „S łow a" zgłosił się 

k ierow nik  III  - go k o n n sa rja tu  r .P .  w  tow arzystw ie dwóch funk 
c jo n arju szy  policji śledczej i nakazał p o rtre t usunąć.

Ż adnego p iscm nigc nakazu  kom isarz policji nie ok&zal. O- 
św iadczył jed y n ie , że o trzym ał telefoniczne poloeesnie w y so n au ta  
tego rozkazu, od w ładz zw ierzchnich.

P o r tre t  zosla? u sum ęty .

F o irc w n e  dem c 'n stracje
W W Jfl e

WILNO. W czoraj wieczorem odbyły się ponowne demon­
stracjo uliczne grup młodzieży, która wznosiła okrzyki
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i KIE ZAWIERAHII WR03ICH AUANSćW  
Popisanie ukłsdu w sprawie Kłałpedy

BERLTN PVT Jak donosi niemrcctie biuro mformecyj 
Be, niemiecko - litewski układ państwowy o ponowneia złą­
czeniu obszaru kłajpedzkiego z Rzeszą Niemiecką m. ki. za 
wicra na-tępujace postanowienia:

GJiączuny na mocy tiaktatu ersalskiego od Nie­
m oc obszar kła -pedzki zostaje z dniem 22 marca 1933 roku 
ponownie złączony z łlzeazą Niemiecką.

Obszai kłajpedzki zostanie niezwłocznie opróżniony z 
litewskich sił wojskowych i policyjnych. Rzad litewski po­
stara się o to, by obszar ten przy ewakuacji pozostawiony 
został w porządku.

Biorąc pod uwagę potrzeby gospodarcze Litwy, stwo­
rzona zostanie w Kłajpedzie dla Litwy wo’na strefa Szcze­
góły zostaną załatwione według wytycznych dołączonego do 
tego układu aneksu.

P ’a wzmocnienia swej decyzji co do zanewnienia przy 
jaznego rozwoju stosunków iwedzy Niemcami a Litwą OBIE 
STRONY ZOBOWIĄZUJĄ SIĘ NIE UCIEKAĆ SIĘ WZA­
JEMNIE DO STOSOWANIA PRZEMOCY ANI NIE POPIE 
RAC UŻYCIA PRZEMOCY, SKIEROWANEJ PRZECIW­
KO JEDNEMU Z KONTRAHENTÓW PRZEZ STRONĘ 
TRZECIĄ.

ITwład podpisano w językacn niemieckim i litewskim.

Litwa otrzymała stref? wnln:cłuwą u  §9 lat
B FR L IN  PA T A neks do a r t  3 -go n iem iecko  -  litew skiego  

U k la ć u  z dn ia  22 m arca 1929 ro k u  ogłoszony p rzez  m e m ie a d e  biu 
to  in fo rm acy jn e  p rzew idu je :

I Z arząd  p o rtu  o d d a je  k łc jp ed zk iem u  to w arzysrw u  poriow e- 
m a  w  dzierżaw ę n a  99 la t u ży tk o w an ie  u rządzeń , obszai ów g ia n  
tcw ych  i w c d r jc b  p e r tu  k ła jpedzk i^go  w  w ystarcza jącym  z-akre 

j się, k tó ry  irir być jeszcze Llizej u sta lo n y .
T ow arzystw o  p o rto w e  zobow iązane je s t oddać u rządzen ia  

po rto w e do rozporządzen ia  celem  zaspokojer ia w szystkicn  po­
trzeb  ru ch u  kom unikacy jnego . Z uw agi na  poczynione przez rząd 
litew ski in w esty c je  n a  obszarze p ° r tu  te n u ta  dzierżaw na uznana 
je s t za uiszczoną. K fa jp eczk ie  to w arzy stw o  portov .e  p rze jm u je  
u trzy m an ie , adm in isti ac ję  i w szelką dalszą  rozbudow ę przekaza­
nych  m u w  dzierżaw ę obszarów  i u rządzeń . O piaty  portow e oędą 
ściągane p rzez  to w arzy stw o . W ysokość tych  o p ła t zostam e usiało  
n a  przez zarząd  p o rtu  na  podstaw ie  w niosków  tow arzystw a.

U rw orzone bedą w olne s tre fy , k tó ry ch  położenie i  gran ice 
w inny  zostać uzgodnione.

Rów nież pozostała k o m u n ik ac ja  na s tiak ac h  w odnych i d ro  
gach lądow ych m iędzy  L itw ą  i w olnem i s tre fam i zos+anie w ra ­
m ach postanow ień  n iem ieck ich  ,o ile  m użnośti u ła tw iona.

W k r & c e n e  wo ssc n ism  ic&icfo
BERLIN. PAT. Niemieckie biuro informacyjne donosi z 

K łajDedy wojska niemieckie wKroczvły wczoraj przy słonecznej 
pogodzie do miasta Kłajpeoy wkrótce po godzinie 8. zostały one 
pow itane z w letką radością p rzez ludność. Już wczoraj wieczo­
rem wkroczyły do Kłajpedy zm otoryzowane formacje policji i od^ 
działów S S.

KŁAJPEDA. PAT. Kanclerz Hitler opuścił na krótko przed 
godz!cą 15-tą na pokładzie Kont-torpeaowca „Leopard" port 
Kłajpedy.

„Jesteśmy przy konni naprawy k yv. fi“
Przemówienie Hitlera w rtłaipedzie

BER I TY PA T  N iem ieckie b iu ro  In fo rm acy jn e  donoci z K l i j  
p ędy  te  po o tjcźd z ie  i r i a s t i  ko lum na wozów z k anclerzem  H it­
lerem  na cze lt pod jecha ła  pod gm acn :e»lxu, do którego  w prow a 
d n i k an c le rza  d r N cum ann .

K anclerz  H itie r ukazał się r °  cbw lli n a  balkonł® te a tru  w t- 
Uuiy p rzez zg ro m sd io n y ch  n a  p lacu  N iem ców k la jpedzk .ch . P rze  
m ów ił d r. N eum ucu , k reśląc  7C0- le tn ią  h is to rję  N ie inc iyzny  na  
ziem iach kłajpedzki* h, poczem  zabrał głos k an c le rz  J liile r , w y ­
rażając  sw ą radość, że K ła jp ed a  pow róciła do W ielk iej Rzeszy. 
„W prow adzam  wai. z pow ro tem  — m ów ił k an c le rz  — do te j o jczy 
sny . k tó re j n ie  zapom nieliście i k tó ra  rów nież w as n ie  zapom  
n ia la“ .

W yrażając  w  im ien iu  n rro d u  niem ieckiego podziękow anie 
K ła jp ed /łan o m , że w y trw a li w  w alce  o  sw e p raw a i p izy n n le i-  
uość do Rzeszy, k an c le rz  m ow il dniej: . W róciliście do te j Rzeszy, 
k tó ra  n ie  p cw ie rza  sw y th  losów  obcym  i zdecydow ana je s t nad a l 
k ierow ać sw ym  losem  n aw et w ów czas, gdy to in n y m  się m e pedo 
ba. P op rzed n ie  la ta  n i  doli i b iedy —  ciągnął d a le j k an c le rz  — 
nie, b będą n n u k t n a  przyszłość, czego się N iem cy m ogą spodzie 
w ać od św iata .

„W iem j —  m ów ił H itle r  —  czego m ożem y oczekiw ać od po 
zostalego św iata . N ie m pm y zam iaru  w yrządzać św iatu  z tego po 
w o Ju  k rzy w d y . Jed n a k  k rzy w d a, k tó ra  iw n  w yrządzono  m tunaia 
znaleźć k o m e t" .

BNtl

ła się ctiłkowkie od Mtemlec
Hieni ecK e fortyfikacje I gardzony vjzf!’u? Karpat. -  
Zwierzchnictwo w stref® zafęte?. -  PoJityna zagraniczna

w pereziimlen u Berlinem.
BERLIN PAT Niemieckie biuro informacyjne donosi: 

ogłoszono tekst układu ochronnego ze Słowacja, podpisanego 
przez Ribbentropa z jednej strony, z drugiej zaś przez Tiso, 
Tulca i Durczańskiego.

Układ stwierdza na wstępie, że rządy niemiecki i sło­
wacki —  po oddaniu się państwa słowackiego pod ochronę 
Rzeszy —  doszły do porozumienia w spraw .e uregulowania 
układem wynikających z tego następstw. W tym celu doszło 
do porozumienia w sprawie następujących postanowień:

Art. 1. Rzesza N ‘emlecka obejmuje ochronę politycz­
nej niezależności państwa słowackiego oraz nienaruszalnoś­
ci jego obszaru

Art. 2. D^a przeprowadzenia przejętej przez Rzeszę 
Niemiecką ochrony, NIEMIECKIE SIŁY ZBROJNE MA3Ą 
W KAŻDYM CZASIE PRAWO TWORZENIA WOJSKO­
WYCH URZĄDZEŃ OP..* Z UTRZYMYWANIA W NICH 
ZAŁÓG W SILE,UZNANEJ PRZEZ RZESZĘ ZA NIEZBED 
NĄ. W STREEIE, KTÓREJ GRANICA OD STRONY ZA­
CHODNIEJ PRZEBIEGA PRZEZ GRANICĘ PAN SIWA  
SŁOWACKIEGO, OD WSCHODNIEJ ZAŚ PRZEZ LINJ1 
PRZECHODZĄCĄ WSCHODNIM KRAŃCEM MAŁYCH 
KARPAT, WSCHODNIM KRAŃCEM BIAŁYCIT KARPAT 
I WSCHODNIM KRAŃCEM GOR JAWORNICKICH. Rząd 
słowacki •wyda zarządzenia, aby niemieckim siłom zbrojnym 
oddane zostały da dyspozycji potrzebne do tych urządzeń tc 
reny.

Rzad siawacki zgodzi sie na zarządzenia konieczne dłr 
■wolnego od cła zaopatrzenia w o jsk  niemieckich oraz w ol­
nych od cła dostaw dla urządzeń wojskowych z Rzeszy Nie­
mieckiej. W WYŻEJ WSPOMNIANEJ STREFIE WYKO­
NYWAĆ EEDĄ NIEMIECKIE SIŁY ZBROJNE TRAWA 
ZWJFRZCFNICTWA WOJSKOWEGO. Osoby, posiadające 
obywatelstwo niemieckie, k*óre na zasadr?e prvwatnej urno 
w y  zajęte są budowaniem urządzeń wojskowych w wyżej 
wspomnianej strene, podlegają sądownictwu niemieckiemu.

Art. 3. Rząd słowacki organizować będzie własne siły 
wojskowe w  ścidem  porozumieniu z memieckiemi silami 
zbrojnemi.

Art. 4, W MYŚL PRZYJĘTEGO STOSUNKU OCHRO­
NY, RZĄD SŁOWACKI BUDZIE STALE PROWADZIĆ 
SWĄ POLITYKĘ ZAGRANICZNĄ W SCISŁEM POROŻU 
MIENIU Z RZĄDEM NIEMIECKIM.

Art. 5. UKŁAD TEN WCHODZI NATYCHMIAST 
Z CHWILA* TODPISANIA W ŻYCIE I POSIADA WAŻ­
NOŚĆ NA OKRES 23 LAT. Obydwa rządy porozum tją  się 
przed upływem tego okresu w s-prawile przedłużenia.

Gdzie 1’edzk przebiegała grasica
słowackc-wegferska 

Woirka wegiersHie cb edi ty sporry \ z m
BRA TY SŁAW A PA T  W nocy n a  czw artek  w ojska w ęg ie r­

skie j r i e k r c c z j ły  g ran icę  w rg ie r tk o  - słow acką, a to w  k ie ru n ­
ku W ielkie B erezne, S ta rin a . O g o d u m e  8 -e j w ojska w ęgiersk ie  
osiągnęły  lin ję  TI1ic7 —  Tlbla, K rczaw a, Jan k o  vcel w  odległoś­
ci 6 —  10 km . od g ran icy). O g o iz im e  9.30 w ojska w ęg iersk ie  za 
ję ły  lin ję  SoDrańce, P a lin  (t j. od 6 —  20 km  od gran icy). O go 
dżinie 1 1 -e j  W ęgrzy bylf n a  Lnji R oztoky. K alne, Fokyszow ce

M in iste r obrony  narodow ej C zatlos oraz k o m en d an t głów ­
ny gv a rd ji  ks, H link i M ach w ydali n iezw łocznie n iezbędne za­
rządzenia. G ran ica  słowacka została w zm ocniona n a  ca łe j lin ji. 
Szef sztafcu po litycznego  g w ard ji ks. H hnki w  to w arzy stw ie  o fi­
cerów  w y jech a ł n» objazd granic od B ra ty s ław y  p rzez N itrę  aż 
na wschód.

U p rem je ra  Tiso odbyw ały  się  w czoraj n a rad y . J a k  tv 1 e i-  
dzą, rząd  rozw inął energ iczną działa lność zarów no na polu w oj- 
skuw em , jak  i dyplom ?tycznem . Główny k o m en d an t g w ard ji ks. 
Hiinki nak aza ł pogotow ie gwardji we wszystkich powiatach, ga  

, nicząocb z Wągrami.

Znamienne oświadczanie
b. posła czeskus* v«rfciega w Warszawie

(TELEFONEM Z WARSZAWY)
(Ł) Mimo, iż w poselstwie czoskosłowackiem zjawili się 

przedstawiciele smoasady niemieckiej celem przejęcia agend po­
selstwa czeskiego, okazuje się, iż dotychczasowy poseł t-zesao- 
słowacki, minister Siavik, '. tosunkowa* sie negatywnie webeu 
żądań niemieckich. Aitioasadorow. nit.nieckicmu oświadczył 
mm. Slavik co następuje: „Bardzo żałuję, parne ambasadorze, 
ale nie mogę pana przyjąć, dopoki niemiecki żołnierz znaduje 
sie na ziemi czeskiej. Repuoluta czeskosłowacna istnieje de itire* 
jak to stwierdziły już niektóre wiellde mocarstwa. Nie mogę pa­
nu oddać ani gmacmi, ani inwentarza /* Biur? pos Isrwa czesko- 
słowackiego działają normalnie i pkt^ątki tuzędowe znajdują 
się również w biurze.

Intcrpflaci? vj sp ra w i aresztowania
keresponsfenta PMT w Prs^za

(TELEFONEM Z WARSZAWY)
( t )  W dniu wczorajszym poseł Jóżwiak zlozyl inteipelacu 

do premjera w sprawie aiesztowania w dniu 16 b.m. korespon­
denta Pata w Pradze, red. Hinterhofa, dotychczas nie wypusz­
czonego na wolność.

Powatia flioroba feny prof. Bartla
(TELEFONEM Z WARSZAWY)

(L) Jak się dowiacuiję, zamemugla nagle poważnie ioaa 
b. prenijera i»twatora Bartla

s

Min. BecK na herbatce
u pesta Lecnniikśego

(TELEFON E^. Z WARSZAWY)
(L) W  dniu wczorajszym przewodniczący stjniowej Komi­

sji spraw zagranicznych oosei Taaeusi. Lechnicid urządzi' her­
batę dla cDooków komisjL W przyjęcia wDął udzia. nduiste-
Beck.

1 Zadziwia no Pdwar/a Czecha
M O N T R E aL  PA T  C zechosłow acki ko n su l g en e ra ln y  w  K a­

nadzie Parlasek odmówił wydanit konsulatu przedstawicielowi 
dyplomatycznemu Niemiec

do o d d an iu  
VPu «WV. »1Ł*SM*Wig 3Wi. ■*,

z Niemcamii
BFRLIN PAT Niemieckie biuro informacyjne donos 

z  Bukaresztu, i i  w dniu wczoraiszym podpisany tam został 
gospodarczy układ niemiecko - rumuński.

B L R A R E SZ T . P a t. M in iste r J a z d ru g ie j strony nie ma nic 
propi*gćtndy TiLeanu w oświad­
czeniu do p ra sy  pow iedział, iż 
układ  handlow y niem iecko - r u ­
m uński je s t  norm alnym  dalszym  
rozw ojem  uk ładu  zaw artego  w 
listopadzie r. ub. R ząd m m u ń - 
ski nie ocenia sy tu ac ji ja a o  po­
w ażnej. M in iste r T itean u  p  >d 
k ieślit, iż p rag n ą łb y  zapobiec 
rozpow szechnianiu  a la rm is ty ­
cznych pogłosek co do ogólnej 
sy tu ac ji. R um unja  zaw sze u trzy  
m uje  popraw ne stanow isko  w 
sp raw ach  mi edzyna rodow ych, j 
Pod względem te ry to rja ln y ra  nie 
żądc. niczego od innych  k ra jó w ,,

P I E G I
USUWA

K R F M  C A Z IM I
METAMOąOHOSA

Dalaller odoowle Kussollniemu
PARYŻ PAT W kołach  po litycznych  oczekuje się, że p^em - 

je r  D a lad ie r w ygłosi w  poniedzia łek  w ie lk ie  przem ów ienie poli­
ty czn e  p rzez  rad jo , w  k ió rem  om ów i sy tu ac ję  F ran c ji w obec os­
ta tn ich  w yd arzeń  m iędzynarodow ych , jak  rów nież sy tu ac ję  wey  
n ę trzn o  -  po lityczną w  zw iązku  z o trzym anem i pełnom ocnictw a 
mi. P rzem ów ien ie  p re m je ra  D alad ie ra  jest. oczekiw ane z ten . 
więKSzem za in teresow an iem , iż n a s tą p i n a z a ju trz  po przem ów ie­
n iu  M ussoiim ego

t iy s iE  łw Ą fty  a  ititDjeaia
Ameryki

WASZYNGTON PAT Obie izby kongresu amerykań­
skiego przyjęły we środę ostatecznie preliminarz o kredy­
tach na dozbrojenie, zwdaszcza w zakresie lotnictwa. USTA­
WA PRZEWIDUJE NA TE CELE SUMĘ 558 MILJGNÓW 
DOLAROW. Uchwalony projekt został przesłany prezyden­
towi fIooseveltowi do nodpisu.

Z WYMIENIONEJ SUMY 300 MTŁJONÓW DOLA­
ROW PRZEZNACZONYCH JEST NA ROZBUDOWĘ 
WOISK LOTNICZYCH I ZWIĘKSZENIE OGÓLNEJ Il.CS 
CI SAMOLOTOW PO 6000. Dalszych 1S5 miMonów stano<- 
wi budżet nadzwyczajny, z którego 116,5 nnljn. dolarów 
wydanych ma być na zakup tanków, dział, karabinów i.» p. 
dla amerykańskich wojsk oraz na wzmocnienie obrony wv> 

ibrzeża
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Sposób
Ni*, tak aobla p au K saw erj ni* 

wyobraża! małżeństwa Przez c u y  
<izieD me, tylko...

—  Uśmiechnij aię ci oc a i  raz 
DziiiLdziuSko! — błagał żonę.

— Ach, co tam r życie me jest ro- 
nansem.- Daj mi t>pokój i

— A 13-
—  Co za „ale**
—  Ale mogłaDyś się chociaż raz 

iłm iecLnąć... Bziubd łusko...

— Muie tam nie do śmiechu — 
odparła Dziubdziuśka skrzywiona i p a ń s tw u  ta k  c ięż k o , 
ponm a — p o s ta ^ j  się abym była za­
dowolona i szczęśliwa, a wtedy bę­
dę kię śmiała

Konieczne wnioski
< Położenie u leg ło  ca łkow ite j 
zm ianie, W ojna w  E urop ie w yda 
je  się izieaniitnionu.Z tego stwie>r 
azen ia  należy w yciągnąć w łaści-

że p rzek i eślić dziś musielibyśmy 
stare, z wielkiej wojny zaczerp­
nięte rŁchumd spokojnego ioz-  
wijania się armji dopiero w mo­

wę wnioski We wszystKich dzie m encie rozpoczęcia wojny, g d y ­
byśmy zaw czasu nie oali k ra jo ­
w i należycie potężnej, w  każdej 
chw ili ca łkow icie  gotow ej —  o- 
słony

I to  n ie dosyć N ie dosyć po-

Pan Ksawery starał się wszelkio- 
mi siiami. Prowadził żonę do teairn, 
chodził z nią do Lina, wywoził samo­
chodem no spacer, kupował je; pięk­
ne sa k w  i kapelusze pił wraz z nią 
kwietne wir a łasaotał ją — wszystko 
naprożno Dziubdzinska siedziała z 
nosem na kwintę długą „ak oktawa, a 
twarz miała taką, jakgdyby właśnie 
zjadła cytrynę Patrzyła przytem 
wzrokiem złym i nadąsanym na św n t , 
i męża.

— Zaśmiej się ehoć prze ehwiię 
Djdubdziuśko.

— Powinieneś był się ożeń. e z ak­
torką filmową.-

— Ale przecież ja aę ezuj( zupei 
nie dobrz* z tobą. Czemu tj nie mo­
żesz się czuć dobrze ze mnnT

— F to  ci powiedział, ie nie czuj,* 
dę dobrze?

— Twoja twarz, Twari jeoi lustrem 
•erea—

dżinach  W gospodarczej t?kźe.

Jeże li czynm ki rządzące i o- 
p in ja  uczynić te g r  nie p o trafią , 
zgrzeszą przeciw ko narodow i i 

jak  może
n ik t d o ty th ezas  zgrzeszyć n ie stanow ić, że t i k  być musd. N ie- 
mógł. D latego, w poczuciu obo- | dość w otow ać, należy  uczynić, 
w iązku w ypow iadan ia  tego, co Nć-lezy to  w ykonać w e w laści- 
n ap raw dę się m yśli i pełnej o d - j 1̂ 111 CZŁSie- Sądzim y, że aecy - 
pow itdzia lności piszem y poniż- -Ja podw ojen ia stanów  pokojo- 
sze słow a w ych a rm ji polskiej pow inna

oyc pow zięta natycnm iast, z rea- 
W ojna je s t n ieu n ik n io n a . C o , lizow anie zaś tego n ie pow inno 

to  zn iczy? Czego to  w ym aga od ( być usku teczn ione w  te rm in ie  
gospodarstw a? Od rządzących  i dłuższym . niż sześć m iesięcy
od rządzonych?

W ojna je s t n ieu n ik n io n a  —
Tu zasadnicze, n ieodzow ne i 

jed y n e  zdaniem  naszem  poc.ąg- 
10 znaczy, ze w edle ocen j om yl- n ięcie, k tó re  stanow ić będzie za-

2. P om ecnan ia  w szystk ich  n ac ji. N ależy  p rzek ieś łić  —  choć 
procesów, m szczących gospodai- by to  by ło  m t  w iem  jak  bcles-
kę, naw et jeśli podejm tw m ne są 
one z n a jsz lach e tn ie jszy ch  po­
budek.

3. Z decydow ane ł rad y k a ln e  
w yrzeczeu ie  się  w szystk ich  fik- 
cyj pochłaniających  środki, w y- 
pracoYvane przez naród .

, N atychnuastow e podniesienie 
opłacalności w szystk ich  w arsz ta ­
tów w ytw órczych  je s t możliwe, 
grodki po trzeb n e  
śmy w y raźn ie  już  trzy  la ta  te ­
mu Dziś ponow nie w ym ieniać 
ten, ani uzasadn iać n ie  będzie­
my K ażdy z czy te ln ików  w ie, o 
co chodzi Z m arnow aliśm y n a j-

ne  —  fik c je  planow ości, w szy­
stk ie  słiklkie m ajaczenia o p ię t­
nasto  .’ trzydz iesto la tkach  Z dep­
ta ł je  doszczętnie tw a rd y  bu t 
żołnierski. Tym , co zyii złudze­
niam i, ty m  w ięcej w innym , co 
łudzili m aluczkich, w szystkim  
m arzycielom , w yobrażającym  sc 
bie x olsKę, is tn ie jącą  w prozni, 
w szystk’m  pustosłow om  w iodą­
cym  spory  o kolejność w y d a t-

w skazy w ali- ków a la t dziesięć —  rzeczyw i­
stość szorstko  p rzerw a ła  m arze­
nia.

I d latego  odrzucić należy  te  
w szystk ie  słodkie m ajaczenia. 
N iem a na n ie  czasu. Należy w y­
trzebić w szystk ie  f.kcje  W szy- 

stosow niejszą chw ilę  w osną ^  _  ^_  ,   — ___ uo k tó rych
1936 roku. Z m arnow aliśm y trzy  ...  , . ., p rzyw iązaliśm y się n ajbardzie j.
i . ł n  r , n  n i m  p i p  w n l n n  m a r  I

nego ludzkiego rozum u, n a  k tó ­
rym  przecież op ierać się m usi­
my, o sta tn ie  w ypadki s tw o rzy ­
ły nap ięcia  psych .ezn ie o tak  
w ielkiem  natężem u, że —  w y ­
jąw szy  n ieprzew idziane w y ro k i 
O patrzności —- w yładow ać się 
one m uszą w  bezpośredniem  
sta rc iu  w oli narodów  O czyw i­
ście n ie  w iem y ani k iedy , ani 
jdzie w ojna w ybuchnie, n ie  w ieDzmbdzińsk* -wzruszyła raraionam?

Wszystko na świecie ma swą my> P<hskę ogarnie , czy tez
ją  om inie. Co w ę re j, sądzim y, 
ze p o lity k a  polska n a  słusznej

przyczynę, i js ni« mam przyczyny do 
Imiechn. 0  tem powmienoć wieazieć-

Zapcwte. pan Ksawery powinien nasadzie u trzy m y w an ia  p o p raw ­
ny} o tem wiedzieć. Od dzieb.ęoui lat {nycb  stosunków  z s ą s a d a m l  o-
był po Ślubie z Dziubdzińtką, a gdy 
-ię tenił ona nie była toż podlotkiem. 
Wiadomo jedrak, że miłość rsądzi na- 
ni, a nie my nią. W czooie zaręczyn 
bzidbćzińska śmiała się, podczas ślu- 
ru uśmiechała się, ale poteiu skończy 
» się.

A pap Kiawcry tak bardzo cię­
żył się, ie będzie miał wesołą żonęl 

Z rozpaczą pa‘rzył na tę twarz, k.óra 
Ba przywodziła na pamięć skwaśniałe 
«.ne i a Y.ea.cnu.eniem poadał ■ ę 
*aowi

pai ta, m oże i pow inna w  pew ­
nej m ie ize  działać w  k ie ru n k u  
u trzy m an ia  pokoju  m im o tra g i­
cznej rzeczyw istości eu ro p e j­
skiej. A le w szelkie ob liczenia na 
tem at m ożliw ości zachow ania 
joko ju  b y łyby  dziś b łędne. Sko 
rc  w iem y bow iem , że krwaw-?, 
próba h is to rji je s t b liska  i n a ­
d ejść  może, w ów czas jed y n y m  
p ro g ru n e m  n a  m etę  najb liższą 
s ta je  się POGO TO W IE. Im  
m niej przew idzieć m ożna, w  ja ­
kiej postaci i w jak iem  m iejscu  
zejdzie znów na z.nużuną ziem ię

rów no o m ożliw ościach naszej 
dyplom acji, i o naszym  rozw oju  
m ucarstw ow ym , a — k to  w ie —. 
m oże pom imo w szystko i poko­
ju na  g ran icach  Polski To po­
ciągnięcie w ym aga oczyw iście 
środków

GŁÓW NE ZADANIE
DARCZE.

G O SPO -

Fewnegr dnia przybył do Dzi ib-
tzihskich gość. B jła to t r ;ra ciotka,
ile posiuaam tak pogodne oblicze że , . .

j ta  o k ru tn a  bogini —  t^m  W IĘCEJ“bb K>« wery odraza ustroił tię 
dej serdecznie i ulżył swemu sercu, 
łwierzająo s*ę ciotce ze swych zma.t
ricu. ,

— J sk to? Nie śmieje się nigdy?
— spytała cioGa.

— Nigdy.
— A ty chciałbyś żeby ona-.
— Byłbym -zcześliwy ciociu, gdy- 

ay przynajmnie, zrobua przyjemną 
minę™

— Pomogę ci ebłopezo — odnowie- 
uuała ciotka zdecydowanie. — Wyidź 
dzisiaj wieczorem z domu zos' aw 
mnie z mą. Mam aotkonały sposób, 
wiesz, taki domowy pposób, który jed 
•ak czasami pomaga—

Pomogło i tym razem. Gdy p«r 
Eisawery bez poważniejszej nadziei r 
r  sercu, wrócił do domn, me wierzył 
własnym oczom Przy stoi* siedziała W ZAW AM * DO ICH PODW O-
Dzinbczińska i promu niowala roz-- J E N I^  Do podw cien ia  WSYSt-
im ianąt irzą ś miała sie n.prawdv . h a lló w  ofice-
i to przez cały weczor. Psn K=awe- c •> ’ ,
n, wogól nie chciał tóć spać. Od tak "ów zaw o d o w y 'h , stanów  podo- 
aawna tęsknił za tym śmiechemł i ficerów  zaw odow ych, stanów

— Jutro rano zniknie to na law- ;ołnierzŁ.
■zc — myślał ze errnt nem. — Za­
pewne środek ciotki oziała tylko na 
nlka godzin.

Tem większa był* iege radość, gdy 
«tio i zachwytem s tw ie rd z ił ,  że Dziub 

d l ip s k a  z roześmianą tw a rz ą  wstała z 
iożka, z uśmie'bem f ry z o w a ła

YYysilku V) to  w łaśnie w łożyć na­
leży, aby być gotow-ym, aby m óc 
w je j oczy spojrzeć oUwaznenu 
oczym a,

S tą a  w nioski:

POŁ M IL JO N A  ŻOJJSIlERZY.

P ie rw szym  obow iązkiem  Pol 
ski je s t podniesienie stanów  po­
kojow ych a rm ji do c o n e jm n ie j  
pół m ljo n a  żoinierży. Oto p ierw ­
szy w aru n ek  pogotowia.

K iedyś, po A n a c h iu s8 ie , w zy­
w aliśm y do pow iększenia sił 
zb ro jnych  o trzy  dyw izje. Dziś

G łów nem  zagadnieniem  gos- 
podarczem  obecnej chw ili dziejo 
w ej s ta je  się dostarczen ie śro d ­
ków  n a  podw ojenie stanów  po­
kojow ych arm ji.

Zw ażyw szy, że w chodzim y 
w okres k ryzysu  p rzed w o jen n e­
go, n a  czas m eokreślen ie  diugi, 
że m e  będzie to  jednorazow e 
obciążenie, jedn o razo w y  w ysi­
łek, że Dyć to  musi s ta łe  obciąże­
n ie  gospodarstw a narodow ego, 
k tó rem u  zadośćuczynić m ożna 
trw a le  n ie ty lk o  p rzez odm ienny 
podział dochodu narudow ego, 
lecz rów nież i nadew szystko  
przez jego s ta łe  podn iesien ie  — 
w idzim y n as tęp u jące  w skazania 
ogólnogospodarcze, k tó re  s tano ­
w ią  odpow iednik  zasadniczego 
p o s tu la tu  podw ojenia a rm ji:

lata po m ej Dziś n ie w olno m ar 
nować k w ad ran sa  N ajbardzie j 
złota fikcja, um iłow ana przez 
najbardzie j z lo toustych  p a lad y ­
nów nie m oże i nie pow inna o- 
stać się ani jed n e j chw ili, w ów ­
czas gdy n ie  w p iękne oblicze 
fikcji, le c i w  groźną tw arz  p ra ­
wd yspoglądać ty lko  wolno.

G ospodarka n arodow a — 
,est to  pew na sum a s to su n ­
ków  pom iędzy ludźm i oraz m ię­
dzy ludźm i i rzeczam i. W szelkie 
przym usow e, a m e  sam oczyn­
ne zo ran y  o rgan izacy jne w tych 
stosunkach  pow odow ać m uszą 
zakłócenia. W szelkie zakłócenia 
  pow odują osłab ien ie w y d a j­
ności tycti sam ych ludzi i tych  
sam ych narzędzi p rzez n ich  u - 
iyw anych . O tóż poza zm ianam i, 
jakich  w ym agać będzie bezpo­
średn ie  p o g o to v ie  w o jen n e  —
w szelkie iune „przebudow y'* m u 
szą zostać zan iechane. Uczynić 
to  zaś m ożem y, tem  ła tw ie j, że 
Większość w ysiłków  z zakresu  
-,p rzebudow y" u s tro ju , stosow a­
nych 'd o ty ch czas  by ła  i  ta k  w ie l­
ce w ątp liw ej w artości.

PRECZ Z FIKCJAM I.

D alej. —  jeśl. n ap raw d ę  i 
szczerze p ra g r ie  się szukać i zna 

1. N atychm ia: tow e poóni**- | leźć środki na  pogotow ie w o jen - 
slen ie  opłacalności gosoodark’ te, to  w yrzec się trzeba nu tvch - 
narodow ej. m iast i o rw arcie  zak łam ania  i

'illllIłl!!IUII!II!!!ini!linłll'!Ilłł!l!!t!im!!!!n!IHlt?ll-:ss:;!imiMI|!li!!i?iin!!!!!!!lMł'!IHI

W niedzielnym  
następujące artykuły::

numerze „Słowa" uka? ą się m. in.

ct>
mogło, pomogło nadzwyczain e! Czj 
to nap-awdę domowy środek?

— Doirowy, fco*.hanie! Pow;e<tzia 
tam jej ledwie parę słów.

—■ Pewne jej powiedziałaś, ie  bar 
dzo ją koehrm i że ciemię?.- 

Bta-sze pani nśmiecbneła się s 
f— O nie, mój chłopcze, tobj 

*1* pomog:o. Powiedziałam jej tylko,, 
k ied y  eię Imieje, to wygląda o djue- 

•ięó lat młodziej.

N ie je s t to  w it.e , choć takiem  
w ydać się może. N ie je s t to w ie­
le, jeżeli zw ażvm y, jakiem : s ta ­
nam i pokojow em i roznorządza-

iożka, z u śm iech em  fryzowała się , a  ̂ aa&l SŁt- -1'1 je s t to  * •
nawet w wanuie śmiała się, gdy jej ie, jeś li przypom nim y so u e , ja  
podał gąbkę. kim  zm ianom  uległ on od r. d35,

— A ch  ciociu — zawołał — jakie- t j. od rozpoczęcia zbro jeń  w E- 
czarod zl o jsk i ego środka użyłaś! Po u rop ie ten  „w sp ó łczy n n k  siły“ ,

jak im  je s t a rm ja  u nas i g d z ie ­
indziej. N ie je s t to w iele, jeśl, 
p rzypom nim y sob.e, że przedroz 
biorow a Polska, ty iek roć słab ­
sza ty lek ro ś  m niej ludna , ty ie -  
k roć m m ejszem i siłam i otoczo­
na, w otow ałe sto  tysięcy żołnie­
rza. N ie je s t to  w iele, zwa^yw 
izy na długość now ych granic. 
N ie rsr. to  wifcle jeśli pam iętać

BAIiL: —  Dziś pierwszeństwo medzie męskiej, 

TEODOE BUJNICKI: —  Listy z podróży, 

WALERJAM CHARKIEWICZ: —  Ex libna,

L. G.: —  Skrwawione liłje,

MAGDALENA SAMOZWANIEC; —  Lico stolicy.

ALEKSANDER RYMKIEWICZ: —
W marcu 1933 roku

JERZY W YSZOM irSKl: —
Z badań nad „uniesieniem administracyjnem",

K. W. ZA WODZIŃSKI: —
Chodząc po Muzeum Narodowem,

Jednocześnie przypom namv, ie  W WARSZAWIE 
,SL0VV0" jest do nabycia w sprzedaży kioskowej OD RANA

IJU Ż  ICONSEC K W A R T A Ł U
Czas najwvższy opłacić prenumeratę do 1 kwietnia

Bez tego m e zciotędziem y się na 
to, aby w alczyć z rzeczyw isto­
ścią. B udżet p aństw a od roku  
1935 do roku  1939 w zrósł o czte­
ry sta  sześćazies.ąt m iljonów .
B udżet w ojskow y przez ten  
czas ty lko  o czterdzieści sześć 
m iljonów . Oto jeden  z dowodów 
iluzji,jaK iem . usyp ialiśm y siebie 
w  ciągu ostatn ich  la t cz terech , 
kedy św ia t się zbroił. I jes t to 
zarazem  bolesny, lecz przeKony- 
w ujący  dowód pełnej m ożliwo­
ści realizacji i tego m inim alnego 
pogotow ia, o k tó re  w ołam y."K.

Brodic8 zdofcyte tą  d rogą po­
w inny się  okazać w y starcza jące  
d la zdw ojenia stan ó w  pokojo­
w ych naszej a rm ji. A le gdyby 
pom im o ich  uczon /ego  w yczer­
pani? —  by ły  jeszcze niezaspo­
ko jone konieczności —  w ów ­
czas, sądzim y, w olno  porzucić 
n a  czas pew ien  klasyczne m eto­
dy  gospodarki em isy jnej A lbo­
w iem  w skazów ki na  zegarze dzie 
jow ym  b iegną n iepow strzym a­
n ie . C zynnik czasu s ta ł się czyn 
nik iem  derydu jącym . P am iętać  
tylKo należy w  raz ie  ucieczki 
do tych  m etod, ze d a ją  one w y ­
n ik i jednorazow e, że są m etoda 
podziału  dochodu narodow ego 
n ie  zaś m etodą jego p o d n e iie -  
n ia , że są sku teczne —  ale 
ki ó tko trw ałe , d latego  też  wyłącz 
n ie  na  n ich n ie  m ożna opierać 
w ysiłku , k tó ry  m a być p ie rw ­
szym , lecz m e jedynym , t n i  o- 
s ta tn im

Pisząc to  czy im ny  zauość o- 
bow iązkom  naszym , jak o  w y ra­
ziciele niezależnej opinji. A le nie 
na  opinji, lecz na in sty tu c jach  
potem u pow ołanych ciąży odpo­
w iedzialność z? lea lizac ję  tego, 
co zrealizow ane być m usi.

O bow iązkiem  Izb je s t n a ­
tychm iastow a z ir la n t budżetu .
B udżet na r. 1939*40 w noszony 
b y ł w innej epoce h isto rycznej, 
w  in n ej zaś będzie uchw al iny.
Jeśli Izby nie dadzą tem u  rea l­
nego w yrazu, JE Ś L I NIE P O - 1 t . . .
W IĘK SZĄ  BUDŻETU W O JSKA n  ' t l  ITE lw ta rf ! !Ę  pOW fÓC{?

Hcłałki poieiMzne
„POLSKA PRZYSZŁOŚCI"

Wychodzi w Wilnie a właści­
wie wyszedł dotychczas dwa ra­
zy, dwutygodnik pod aość szum­
nym jak na dzisiejsze czasy tytu­
łem: „Polska Przyszłości".

Pismo to posiada rubrykę za­
tytułowaną „O dpowieazi Koiegi 
Posła, Mgr. Benedykta Kieńcia, 
Komendanta Okuęgu Z. M. P. w 
Wilnie:

Oto pęczek niektórych odpo­
wiedzi kolegi, posła, m agistra I 
komendanta Kieńcia:

P  M ?rja Kraj, ^ ioka Raków: 
Fodrtejj roczny wynosi 15 zł. a 
nie 30. Urząd sprostował omyłkę.

P, Zajączkowscy Michał, R azi 
mierz Raków: Sprawa załatwio­
na. [Jrz,d powiadomi bezpośred­
nio.

P. Łukaszewicz M agdalen: L a­
ków: Sprawa załatwiona. Urząd 
powiadom’ bezpośrednio, podatek 
7,50 zł, oa czynszu, 130 za nieru­
chomość, e nie 30 zb

P. Juiynakow i iśctzylemu folw. 
Raszawszczyzna: Załatwię w eza
sie pobytu w Warszawie.

Mieszkańcom wsi Borowo gm. 
Budsławskiei: O prośbie pi mię­
łam ?.aiatwit  w czasie pobytu w 
Wiie.ice pow

Mieszkańcom wsi Zaborcę gir 
Radosakowice: w M iniste-stwii
rolnictwa byłem, grtrawu została 
odeslaoia do nizędu W o^wódzkii 
go w W iln;e. Będę pamiętał.

P. Staszkiewiczowi Jozeiowi 
wi*ś B orii gtr. Chocienczyce. Pe 
szukiwaiiia ha zaginionjTa trw a­
ją, trudno jednaKże przewidzi et 
wynik. Będę interweniował w 
M inisterstwie Spraw Zagranicz­
nych. Czekam odpowiedzi na mój 
list.

P. Piotrowskiemu Antoniemu 
Budsław: Otrzymi Pan koncesją
ale w mnen. miejscu, gdyż ni« 
naieży dln polskiego handlu etwr- 
rzao nii zdrowe, Łtrakurencji

Z powyższego wynika, żc po­
seł Kieńć od świtu do nocy ganu 
oo urzędach i interwenjuje tan 
w spraw ach czytelników dwuty­
godnika „Polska Przyszłości". — 
Prawdc podobnie chce w ten soo- 
sób wyrazić wdzięczność swym 
wyborcom.

Pan Kieńć jest podobno naj­
młodszym posłem w Sejmie, łatwu 
wiyc być może, że nie zna Regu- 
iimłnu Sejmowego.

tVobec tego pn-w alam y sobi? 
uświadomić go, że Regulamin Sej 
mow>, w części trzeciej p t. „Ó- 
bowłązkj ł praw a posłów", posia­
da artykuł 27-v, który mówi:

Posłowi nie wolno zwracać sit 
do organów adm inistracji rządo 
wej, bądź samorządowej z in te r 
wencjam i w ia tererie mateijalnynr 
puszczeęólnej osoby, lud przód 
zlę aiom w *.

Nie cytujemy dalej, gdyż to 
posłowi Kienciowi powinno wy­
starczyć. Z jego odpowiedzi wy­
nika, że grzeszy on przeciw temu 
artykułowi i to bardzo

Rozumiem:', że młody poseł 
Kieńć może nie znać regu'aminu, 
ale dziwimy się. że nie zna go rów 
nież stary m agister Kieńć.

W idać, że dużo racji miał prof 
Bartel narzekając na niski poziom 
naszych wyższych uczelni.

W ł. Laudyu.

o trzy s ta  p ięćdziesiąt —  pięćset 
m iljonów , tem  sam em  m e speł­
n ią  tego zadania do k tó rego  sa 
pow ołane, jak o  p rzedstaw icie l­
stw o narodow e. Na czyj w niosek 
będzie to uczynione —  rządu , 
kluDU, czy jednostK i —  to  w szy­
stko  jedno. A le doknane to  być 
pow inno.

Wyjaśnienie OhreqrweJ 
R e d y  A d w o k a c k i e !

W zw iązku z a rty k u łem  p.V 
„K to  m i la ta rn ię  powróci" (Sło­
wo z dn ia 22 II. 39 r. n r. 52) o- 
trzym aliśm y pismo O kręgow ej 
P.aóy AdwokacKiej w W ilnie, 
k tó ra  stw ieroza, ze u stęp  „Ża­
den  adw okat w Lidzie nie podej 
m u je  się objęcia sp raw y prze­
ciwko szoferowi starościńskiem u 

w ytoczenia pow ództw a
lub n iepod jęc ie  i p rz° ciwko sta ro tc ;e  ‘ . nie_  odo°-

In n e  zarządzenia są obow iąz­
k iem  Rządu. O dpow iedzialność i bądź
za ch podjęci* .u t  ^ e] wńada rzeczyw istości. P raw da
spada na I- .ąd  jako  całość . na 1 n a tom iast jest. że w om aw ianej 
każdego z jego członków ciężą- j w tym  a rty k u le  sp raw ie  zwró-*
rem , od k tórego  uchylić się n ie  i cono się do jednego z 
m ożna I>o za skutk i tych posta-

Administracia „Słowa" czuje się w  obowiązku uprze-
now ień płacić będzi* w ostatecz- 

CZUje Się W obOWiązKU u p rz u  rachunku naród polski swo
dzić P.T. Prenumeratorów, że wszystkie nieopłacone w I . knvią, sYvoją przyszłością,
kwartale r.b abonamenty zostar.ą wstrzymane z dniem 25. 3Woim  hvtem .
bieżącego miesiąca. j

----------,  __ j  _ adw oka-
I tów  w Lidzie, KtoTy sprav/ę do 

prow adzenia p rzy ją ł j naw et ją 
p rzygotow ał, lecz następn ie  spra 
w e tę  od niego w ycofano i do 
żaanego innego adw okata  v  
L idzie w ięcej się ju z  m e  zwrra 
c&no.
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Preccs 25 S^nu’nlstow w Błześc u n. Fu l i m
Przed w) Jzl seiri zamltłs rowytn 

Pińskiego Sądu Okięgomcgo w Brze­
ścia naa Bugiem toczył się wielki pro 
ces komunistyczny, który trwał bzy 
dni.

Na lawie ostrzonych ias!adło 25 
osób. Bohaterami p.occsu byli: znana 
działaczita komunistyczna 30-irmla 
Estera Milmaw z Pińska, instruktorka 
Centralnego Komitetu Związku Mło­
dzieży Komunistycznej, Gabrjel KosOw 
ski, żyd z Wilna, instruktor Centralne­
go Komu. m KPZB na OKręg Drze ski;

4. iiEE;

łł& h & a Jb a  iĄ U in ź a  -  
t o  mjo j& c . & z \ 8 u c Jta ,

6TEŁDA WARSZAWSKA
z dnlfe 23 marca 1939 roktr

DEWIZY: Belgia 89,25 — 89,03 —
89.47. Berlin 217.01 — 213,07 Gdańsk
99.75 — 100.25, Amsterdam 282,80 — 
281,08 — 282,52 Kopenhaga 111,00 — 
110,72 — 111.28. Londyn 24,83—24,78 
24,92. Nowy Jork czek 5 29 1/ — 
5,31 5/8 Nowy Jork kabel 5 30 5/8— 
529 3/8 — 5,31 7/8. Oslo 124,90 — 
124,58 — 125,22 Paryż 14,05 — 14,01 
14,09. Sztokholm 128,15 — 127,83 —
128.47. Zurych 119,20 118,90 — I19.5G 
Medjoian 27 92 — 27 85 — 27,99. — 
Helsinki 10.95 — 11.01. Montreal — 
3,26% — 5-29%. Tendencja przeważ­
nie słabsza.

WAlOTY: Be.gi b«‘.g. 89 00 —
89.47. Dolary ameryk. 5,27 — 5 29%. 
Dolar? kariad. 5.24'/, — 5.27. Floreny 
hol 280.80 -7- 282,52, Franki franc. — 
13,99 — 14 09. Franki szwajcarskie —
118.70 — 119,00. Funty ang. 24,76 — 
24X2. Guldeny guań9kie 99,75—100.25 
Korony duńskie 110.50 — 111,28. Ko- 
rony nerweswe 124,30 — 125,22. Ko­
rony szwedzkie 127,5.5 — 128 47. Liry 
włoskie 16.10 — 16,60. Ma/ki fińskie
10.70 — 11,01 Manu niem. zrcbnie — 
75 00 — 78,50.

AKCJE Banie PMsId 126.00 Bazut 
Handtowy 56%. Cukier 3600 —- 35%
76.25 Wegiti 37,00 — 37,75. Lilpop 
fl6,00. Modrzejów 18,50 — 19,00 Nor- 
blin 96,50. Ostrowiec 71,00 — 72% — 
Starachowice 54,'W 53H — 54%. — 
Żyrardów 61,00. Tendencja nieco moc­
niejsza.

PAP'ERY PROC • — 4%% wewm
55.00 — 65 setki 3% inwest pie -w- 
sza 86.00 — 86.50 — ser je 90,00. 3% 
inwest. druga 85 — 85'7 ter je 89,00. 
5*o konwersyjna 69.00. 4% premj. doi
39.25 — 39 00 — 39,50. 4% konsoudac
66.00 — 65.75 ost. setki i drobne — 
4% ziemskie serja 6 — 51 %. 4vi*  
ziemskie — seria 5 — 62,00 — 61 50—
61.75 5* Warszawy 1933 rok 68,75—
67.75 — 68,50 — 69.50 ost. drobny. 
-i% Lodzi 1U33 rok 33.00. Tendencja 
dla nożyczek przeważnie utrzymana, 
dla lisiow ziemskich mero mocniejsza, 
dla listów miejskich nieco r'aSsza,

Piotr Awjdzitiskl, sekret raz Rejonowe 
go komitetu KPZB oraz 22 oskarżo­
nych członków Związku; Młodzieży Ko 
imitilstycŁriei. Cl ostatni pochodzą ze 
wsi z powiatów: brzeskiego i kooryń- 
skiego — wszyscy „iłodzl przeważnie 
w v-]eku lat *»—25.

Wszystkim 25 oskarżonym akt os­
karżenia zarzuca, ie w czasie od roku 
1937 do korca 1938 byli oni czynnymi 
członkami Komunistycznej Partji Za 
chodnicj Białorusi 1 należeli do Zwiąż- 
ku Młodzieży Komunistycznej. Celem 
ich byto dążenie do zmiany przemocą 
„stroju Państwa Polskiego ora*, oderwą 
nie od Polski części zjem póincno - 
wschodnich *. przyłączeni* ich do Z. S. 
R. R.

Do winy oskar/t ni nie przyznali 
się uchylając się od wszelkich odpo- 
wledzL

Na rozprawę dostarczono obfitą 
uość dowoaów rzeczowych, jak „totki, 
broszury, instrukcje CK. KPZB I t .p„ 
znalezione a poszczególnych oskarżo­
nych.

Po 3-dmowej rozprawie 1 zoauanlu 
□sertg, śwUdków, Sąd udowodnił wi­
ni* wszystkim 5 osnarzonym i skazai: 
Esterę MUman na 12 lat więzienia z 
pozbawieniem praw rwa lat 15. Gab­
riela Kokowskiego na 8 iat więzien:a z
0 oz bawieniem praw na lal 10, Piotra 
Swldzińskiego na 8 lat więzienia z po­
zbawieniem praw pa lat 8, pozostałych 
oskarżonych ua karj od 6 do 2 lat wię- 
■łania.

Ć5.009 awansów
w śr o u rtFd n ikó w  p?fi“tvn^ydi

Prezes Rady Ministrów gen. Sławoj 
Składkowski zatwieidził awanse w pań 
stwowej służbie cywilne] w aoid po­
nad 35.000 funkcjonarjuszów państwo­
wych.

Awnnsa te oDejmują: urzęamkow
1 niższych .ank-jOiiarjusi ów, sędziów 
1 prokuratorów, oficeri w i szerego­
wych Policji Państwowej i Straży Gra 
niecnej oraz funkcjOnarjuSŁÓw Straży 
Więzienne], pr: równików PKP. i PPT 
i f  , funkcjonarjuszów administracji 
Lasów Państwowych 1 " >cownków
rronopo' ... państwowych.

Z ogólnej ilości awansowanych, 
funkcjonał jusze i pracownicy państwo, 
wi, posiadający wyzsze grup* uposa­
żenia zostali uwzględnieni stosunkowo 
w niewielkich rozmiarach, a mianowi­
cie: ao 4 grupy uposażenia państwo­
wej oraz grap równorzędnych w pr^ed 
sieLiorstwach awansować 12 osob, — I 
do 5 grupy uposaż znUt i równorzęd­
nych awansowało 201 osób, do 6 gru­
pę uposażenia 767 osób, natomlasl 
wszyscy pozostali, t. j. ponad trzydzie­
ści cztery ty-iące awansów dotyczy 
niższych od 1 do 11-ej 1 równorzęd­
nych, przyczem gr„py najniższe od 9 
1 równorzędnych w dół objęły przesz 
ło 24 tys. funkcjonarjuszów 1 pratow 
nikow państwowych. 
ataaaMWMaHMMMfaEi 
ULAtZŁO O DOTYCHCZAS N it 
ZAPISAŁEŚ FIĘ NA CZŁONK* 

P. C. K.

Hałżeństy/u, która padyilo i/a łi rac'a staiiu dwu paśs tw
Jednym z wyroztunowanych aktów 

Łjczuości paiLtw na Bliskim Wscho- 
idzie jest małżeństwo biostry króla 
łlgiptp, kslężnczld Fauziji z następcą1 
tronu iran Uroczystość zaślubin od­
była się * sachowaniem wszelkiego C” 
remonjdłu, podyktowUuogo jtaroda«r- 
uemi tradycjami

) Gdy przed rokiem delega rf rządu 
! Iranu, przybyli do Kairc na soof 3- 
j rencję z królewską rodziną egipską, 

domyślano się, że tematem narad bę­
dzie związek małżeński między księ- 
*iem Irańskim Szachpurem Mucham 

j modem Biza a księżniczką egipską 
Fauziją. Wśród szerokich war;tw lud 
liośei egipskiej doły się słyszeć echa 
niezadowolenia, spowodowanego v g l?  
lami reiigijnemi — Egipcjanie eą 

1 muzułmanami odłamu sunnitsniego, 
natomiast Irańczycy należą do szyi­
ckiego odłamu muznlmanizmu. Dotych 

j czas przeszkadza.y więc waględy re­
ligijne w zauneraniu małżeństw mię­
dzy temi dwoma wyznaniamŁ Zanim 

jzwń.zok został zadecydowany, musiał 
i wydać »wą opinję, jako autorytet re- 
ligijny w Egipcie, rektor AI-Azharu. 
upmja wypasła komproi lisowe. ku ra­
dosnemu zadowoleniu postępowych 
muzułmanów obydwu wyzaań dotych­
czas oobip wrrgich, którzy widzą w 
aawarciu ief.o dynaitycznego małżeń­
stwa dowód zbliżenia sunnitów i szyi­

tów, a poz.-.tem wzmocnienie pońty- 
cznego autorytetu obydwu państw.

A więc i Wscnód, uważany aa oa­
zę romanyZME, zaczyna trzeźwieć, po­
sługując się związkami małżeński*, 
mi dla celów politycznych. Na pier­
wszy plan wystąpiła zimna i wyrafi­
nowana racja .tan j, mimo, że obyd­
woje narzeczeni sa młoctzi i urodziwo. 
Księżniczka Fauzija liczy zaledwie 
18, jej małżonek 19 lat.

Gdy już ministrowie obydwóch 
państw uchwalui małżeństwo księżni­
czki egipskiej z następcą ironu irań 
skisgo, a zaaprobowały je władze ko­
ścielna dwóch wrogich dotycdtZfcs od­
łamów rsligji muŁułmańskiej, przy­
stąpiono do FTzyBJtowań śiunnych. 
Do Beyruthu wydano po dostojnej 
gościa egipski jacht królewski Mahris 
s s  a askortę jachtu stanowiły dwa 
potężne okręty bojowi „E1 Amira Fa- 
uzija“  i „El Amira Faruic“ .

Z chwilą gdy natępca tronu irań 
skiego w s tą p ił  na teren egipski, roz­
począł się cykl uroczystości według 
starannie zgóry opracowanego pro­
gramu, jak parady wcijsk, ueltoracje 
sztandarami, ognie sztuczni, i t.d. Dla 
ludności opracowywano codziennie 
krótki komunikat oficjalny, z któie- 
(O wynikało, że narzeczeni wierni sta­

rej religijnej tradycji, nie Ł ia li s-ę 
ieszcze i ujrzeli się wzajemnie dopiero 
pc ślubie. Królowa Nazli, matka kró 
la Faruka i namoczonej, urządziła u 
roczysito przyjęcie, w któreTs* wzi-ł u- 
dział narzeczony, książę Szachpur 
Mnchamed Kiza.
.Tematom ogólnych rozmów tak w 

Kairo, jak i w Teheranie, jest wypra­
wa pizyszlej królowej Iranu, podobno 
tak świetna i bogata, jak? nie przy­
padała w.udziale żadnej królewskiej 
córze Wschodu od upadku sułtanatu 
tureckiego. Tualety dla pauny młodej 
zostały sprowadzone częściowo z Lon­
dynu, częściowo z Fe ryża i Amjter- 
damu. Podobno klejnoty i toaletj pan 
uy młodej, zamówione zagranicą, ko­
sztowały ponad lOG.OOO fnn+ów szter- 
lingów (około 2.500.000 zł.), oprócz 
kilkuset sukien i klejnotów wykona­
nych w Kairze,

Uroczystość zaślubia odbyły się 
w dwu fazach. W Egipcie nastąpiło 16 
marca podpi*ani<* układu śubnpgo, 
poczem, młoda para udaje się do Ira­
nu, gdzie 24-go kwietnia odbędzie się 
właściwa uroczystość ślubna w Tehe­
ranie. Stolicy Iranu przygotowała 
dla swej władczyni piękny pałac mar­
murowy, a na terenie kraju nazwano 
już place i ulice w rozmaitych mi» 
stach imieniem księżniczki FanzijL

(I. £L C.)

Repartusr t2atróvr 
i kin stnłeccnych

do s t m rżenia p :s!a c i ,,S t-n r?y  (&“
(PIL) Jednetn z  oajpoouiam le]- 

szych m c lw id e ł Jana MatejKi jest 
„ S t a ń c z y k z  ktorego postacią  w lą /e  
się wiele legend naszej hirtorjl. Jaka 
jesi jednas geneza „S iańczyka"? Skąd 
trodzU się w duchu M atejki pomysł, 
ażeby w  poru lnrnej postaci Królewskie 
go błazna, znanego z praw dom ów noś­
ci I z dowcipu, ale bynajm niej nie z t  
sm utnych myśli i nastrojów , ppia*‘ycz- 
nić historjozoficzną refleksją ł 3 tem at 
nłeżtzczęuć Polsku

3 praw a ta  była do*ąd m cporuszo- 
na, a więc i nieznana. Dopiero wHści- 
w ą odpowiedź na te pytar.ia zna idu ie- 
uiy w di-ukującem się obecni* d /lele 
p. L „Jan Mstejl<o“, p!óra c r. M ieczy­
sław a T reteru . Autor pisze tak  o gene­
zie „S tańczyka":

Informacja o  StnńczyKU, jaltą znaj­
dujem y w e „W spom nieniach" 1. P. Ja­
błońskiego, zdaje się utw ierdzić nas w  
mniemaniu, ze to  nie M atejko, lecz 
właśnie Jabłoński jast autorem  koncep­
cji tego  obrazu. Czytam y tam : „Po w y 
poczynku po rozgryw ce, zabiec”! się 
do „S tańczyk r", ale ów Stańczyk byl 
innym, niż go zna społeczeństw o poi 
skle, gdyby nie uw agi ko‘egl (L j. Ja 
błońskiego) n"d  konieczną syluacją 
błazna z mandoliną.

— „Zrób go — mówH —  w kontra 
ście uczuć w ew nętrznych z pow ierz­
chow nością iak klowna płaczącego

t  jd nmlerajątą córką w cyrkowej gar.
derobie".

Uwaga ta nlc *>yla crygiu lna tego 
kolegi, bo widział „odobny obrazek za 
granicą: traf ile to do przekonania Ma 
tejki, a w byst-ej swej pamięć1 zna 
łazi ową wiadomość o utracie Smoleń­
ska i skomponował inny szkic, de je. 
szcze z nieodpowiednio i lożonem* no­
gami, Zabrał się do obiazu ubrawszy 
pozującego w pizybliżOny kostium, 
siadł jak na szkicu, ale nogi rozstawił 

1 i Uinał wreszcie tę zmianę za korzyst­
niejszą | tak w obraz wprowadził".

— Jakże to? więc pierwszy napraw 
dę hlstorjozoficzny pomysł obrazu za. 
wdzięczni Alaiejko owemu „kMedze?" 
— pytał dr. Treter. — Sam nie zdobył 
się na tor Sprtwa się gmatwa i kom­
plikuje. Tymczasem ir.usial zajść fakt 
drobnego pozornie znaczenia, który w 
aposób decydulący oddziałał na zupę! 
nie odmienną koncepcję obrazu, mają­
cego Stańczyka 7a temat. Matejko mu 
siei zwiedzić ruiny odrzynoriskiepo 
zamczyska, zwłaszcza, żp oddawna już 
miał ten zamirr. Wynilta to jasno z ko­
respondencji ze St. Giebułtowskim, w 
której zi-nowiada zwiedzenie OJrzyko 
nia I Wiśnicza. O tern, że byl tam m- 
p*-awoę, świadczy tasrt, ża w r. 1868 
ukazują się w nr. 332 „Tygodnika Ilu­
strowanego", dwa widoki ruin zan.itu 
odrzykonsklego, jjodpisane, „Ry«nval

z natury ]an Matejko" Co więcej, a*
I jednym z tych rysunKOw widzimy u 

wejścia do zamku fantastyczną posłać 
z rozwianym włosem, w romantycznie 
sfai.dowanyn. płaszczu. K^óż to jest?

| — To Machmckl, Krói Zamczyska, 
Któremu seweryr Goszczyński poświę- 

• cii swój uiwór, wydany w Foznaniu w 
1 r. 1842

Matejko więc nlmylko byt w Odrzy 
koniu ale zarazem — orzedteir czy po 
tem — czyta* „Kroia Zmczyska" Gc- 
^czyńsKiego I przc.ął się żywo du- 
:hen* tego utworu tem bardziej, że i ot. 

jak obłąkany żyt przeszłością Eolski.— j 
Goszczyński tedy wplvną1 niewątpli 
wie na to, ze MatejKo skierowa* swą 
uwugę na tak właśnie pojętą postać 
Stańczyka, który w „Króiu Zamczy 
ska“ wprew^dza Mancnickiego na kró 
lwtwo, dając nm fist — dyplom kró- 
tewskL

„Pisanie to nie dla wszystkich ; 
Trzeba być wtajemniczonym w moje 
panstwo, żeby je odczytać!" — mów1 
Machnicki, król odrzykonski „nieogra­
niczony pan tych gruzów, stróż ich 
przeszłość1": a t* gruzy „jest to coś 
ja* majestat narodu". — Stańczyk, > 
Król Zamczyska i w.asny kult przesz­
łości, a zarazem własna troska o przy­
szłość Polski — ziały się w jedno" — 
dodaje ood koniec dr. Irete-

TE/.TI NAEODOWY. J f a  
mii-sto'*.

TE A TB ATENEUM: „Dziewczy­
na z lasu".

TEATR POLSKI „Obroną Kaar 
typy“

TE^TR LETNI: .Madame Saa
Góne“ .

TEATR NOWY: „Wtek - end“ - 
TEATR MAŁY: „Temperamenty" 
TEATR KAMERALNY: Dzii

teatr nieczynny, jutro p.emjpra: „El 
żbieta, królowa, kobieta oer- mę^czy 
zny“ .

TEATR MALIuKiEJ: „Eakocna- 
na“  — premj era.

TEATR 8.15: „Skowronek". 
MAŁE QUI PRO QDO: „Pod pa 

rasclem".
CYRULIK WARSZAWSKI: „Ko 

chajmy zwiem ęta".
TEATR BUFFO: nieczynny.

K I N A :
ATLANTIC: „Wfalki walc". 
BAŁTYK: „Trzech przyjaciół" 
CAPITOL: „Klams.wo Krystyn; 
CAS1NO: „Biały murzyn'** 
COLOSSEUM „Pościg". 
EUROPA’ „Trzy niewiniątka", 
FU.HLRMONJA Hotel w Tyro­

lu".
HOLLYWOOD: „sama prz«. zy*

cie".
IMPERJAL. „Mściciele" 
NAPOLEON: „Trzy walce". 
PALI ADfUM: „Pod golem ni*-

bem" i polski film C.O.P.
FAN: „Trzy serca".
RIALTO: „Złuuzenia życia". 
ROMA: ..Miasto chłopców**, J v  

tro „Gunga Diii"'.
STUIiIO „Niebieski lis". 
STYLOWY „Skradzione życie". 
VICT0RIA. „Dziś wieczór a  £l>* 

za".

W Krakow a
TEATŁ IM. J. SŁOWACKIEGO: 

w piątek o 10 rano i o 3.30 pc poŁ 
„Paa Dtmazj % w icbotę o 10 rano 
„Pan Damazy o 8 wiecz. „Temper*- 
menty".

We Lwowie
TEATR wTELKT: w piątek i ao- 

hotb „^.askarada".

W Poznaniu
TEATR WIELKI: .Jiamy i H»  

zary".

ANTONI OSSENDOW SKI.
31)

Za (tiińskim inuresn
ROM ANS

W  „ta jem niczym  zakazanym  grodzie** żyły w idocznie ja ­
kieś duchy , k sz ta łtu jące  życie v*iadców P rzerab ia ły  w szystkich  
na  jed n ą  m odłę — w ięcej lub  m niej potężnych i w span ia łych  ce ­
sarzy. Czy to b yk  książęta  z rdzen n ie  chińskich rodów , czy n a ­
jeźdźcy z d y n as tji ta ta rsk ich  K itanów , K inów , czy z m ongolskich 
D żerg izydów , lub  w północnych M anczu, — za pozłacanem i m u- 

ram i sw ojej ta jem niczej siedziby s taw ali się cesarzam i C hin. za­
pom inali n aw e t o sw ojem  Kai b a rzy ń sk itm  pochod jen iu  i swoich 
zam iarach  zaborczych i dzikich, u legali s ta re j k u ltu rze  państw a 
N ieba, a w ojow nicy  ich bez śladu w siąkali w m row ie pokojow ych 
C hińczyków , k tó rzy  nigdy n ie  uznaw ali siły  pięści i n igdy  w o­
jennych  b o h ateró w  na stop ień  półbogów nie w ynosili.

W olf um ilk ł, s le  po chw ili zaczął s ir  cicho śm iać i rzekł:
— Co za dziw na rzecz! N a ^ d ź c y ,  znający  tylko przedtem  

sw oje s tad a  cw iec i b ykćw  lub tabuny  koni, p raw ie  n igdy  nie 
b y u  w andalam i d la  k u ltu ry  chm skieji O dw ro tn ie  —  pietyzm em , 
m iłością i czcią o taczali ją  i p ielęgnow ali Byli m ecenasam i, o- 
p iekunam i i k rzew icielam i n au k i i sztuki. Jeżeli spo tykam y wan 

dahzm  w h is to rji C hin, to ty lk o  u p raw ian y  Dmez cesarzy  ch iń ­
skich d y ra s ty j . Z blazow ani p rzez sw oją w yrafinow aną , n ieraz 
zu p e łr ie  w ypaczona k u ltu rę , znużeni ubóstw ianiem  i p rzepychem  
szukali p rz w b c fc e c b r ie  s ilnych  w rażeń , odm łodzenia um ysłu  
c h if rk ie fc ,  czu li ludzką po trzeb ę  w y rw an ia  się z zam arłych  g ra n :r  
i form  logiki, re g la rre n ta ey jo e j ściśle tw órczości i raz na zawsze 
u s ta lc re g o  trjfcu  życia, być może, n ienaw idzili n aw et uroczyście 
m ilczących, w sp an ia le  upiększonych złotem , kością słoniew ą, ne­
fry tem . bronzem , dżetsm i i jedwmbiem śc:an  swoich tajem niczych  
pałaców , otoczonych „św iętym  m urem  wdadców" i m urern , złożo­
nym  z eunuchów , rycerzy , u rzędn ików  i n :ew olm kow . Ci u ko ro ­

now ani w ięźniow ie pożądali życia, ruch u , b u izy , głosów ludz­
kich — chociażby to była bu rza  grozy ; gniew u, i staw ali się w an­
dalam i, gdj ż na w szystko jako  bogow ie m ieli p raw o i siłę...

M ałecki s łuchał n ieskończonych, tohnących oryginalnoś<*:ą 
m yśli i rozległością w iedzy opow iadań W olfa i czuł, jak  m aleją  
i rozszerzają  się w szystk ie  jego o so tis ie  przeżycia wobec o lb rzy ­
m iej p o stari w spaniałego  państw a, co m oże z uśm iechem  polito­
w ania spoglądać na h is to rję  m io ta iącej się ludzkości.

— Isto tn ie , — mówi] M ałecki do W olfa, — C h iry  są, być 
m o że ,'n a jp o tęz n ie jrze m , bo n a jtrw a lszem  m ocarstw em . Na k on­
tynencie  Azji is tn ia ły  ogrom ne państw ć stałe  i koczownicze, kw i­
tły  k u ltu ry  w rp sn ia łe , lecz w szystko znikło, w  tiroch s.ę rozpad­
ło lub zostało j rzy sy p en e  piaskiem  pustyn i. K to po trafi znaleźć 
ślady im p erju m  U jg iuów . Co s.ą s tało  z potęga P ers ii, z U ;em - 
niczem i Ind jam :? T ajem nica  ok -y w a zgon A syrji, B abilonu, CLa1- 
dei. C-dzie sa szlaki, k tó rem i niby k rw aw e po tw ory  dążyli na za ­
chód i wschód w ielcy  zdobyw cy?? T ym czasem  — C hiny w szystko 
wńdziały, w szystko  przeżyły , pam ię ta ją  w jek A tlan ty d y , z do ­
św iadczenia dziejów ego w zięły "oś n ieśm ierte lnego  i p rze trw ały  
n ienaruszone. Chiński m ur, zdaw ało  się, b ron ił ie od najazdów  
burzących  państw a i cyw ilizację  idej. W ielkie Chiny! T aiem niczy 
naród  -  zagadka ' .

W olf pokazał M ałeckiem u c s ły  szereg  m niejszych ołtarzy  
i św ią tyń , a w ięc Czi -  K u -  T an, gdzie cesarz zanosił modły o u ro ­
dzaje; św ią ty n ie  w  k tó ry ch  wTypoczyw ali cesarze: budynki, g a r e  
zam ieszkiw ali liczni ucze ttr.icy  oerem onji, lub  gdzie grom adzone 
ofiary . W północnej części ga ju  leżało pustkow ie, zarośn .ę te  w v- 
soką tra w ą  M ałecki oglądał tu  k ilk a  o lbrzym ich k am ijn i; podług 
legendv  o ra ły  one upaść z n ieba B adan ia  eu ropejsk ich  uczonych 
dow iedły , że by ły  to  is to tn ie  m eteo ry ty . U padły  zaś, jak  tw ie r­
dzą k re r ik : ,  za p a ro w a n ia  m itologicznego cesarza  Ju , a ułożvh- 

j się w ten  spcsćb, że s tanow iły  h ieroglif, oznaczający rad ę  bóstw a 
! w jak ie iś  w ażnej dJe C hin  dobie

N iedaleko od św iątyni N ieba w znosi się „e lta rz  Śzen -  N un- 
ga“ T oreoa w* p ięknym  g r ju  św ią tyn ia  pośwdęcona je s t pam ięci 
cesarza Gzen -  M urga, k tó ry  panow*ał około 6300 r przed naszą 
erą . B ył on tym  dofcrcezvńeą Chir.. k tó ry  nauczy ł ludzi użycia i

hodow li n iek tó rych  roślin , jak  np. ryżu. prosa pszenicy i bobów, 
w ynalazł p ług  1 p ierw szy  w prow adził zasady handlu . Z a rch itek ­
tu ry  ta św iątyn ia  je s t bardzo  podobna do o ł ta r iy  N ieba, lecz z 
biegiem  czasu, a szczególnie przy  rząazie  repub likańsk im , w znie­
siono tu  now e. zm odern izow ane b udynk i, a naw*et dom ki h e rb a ­
ciane, o raz zrobiono z tego m iejsca m odlitw y park  puDliczny, 
ch ę tn ie  p rzez ludność sto licy  uczęszczany. T ym czasem  jeszcze 
przed dziesięciu  la ty  osta tn i z Dao - Ć ynów , noszący koronę 
w k d c y  Chin. dekona ł tu  w pierw szy dzień w iosny trad y cy jn e j ce - 
re m o rji. U b ran y  w stró j w ieśniaczy z żółtego jedw abiu  zaorał 
m ałe pole w otoczeniu najw yższych  m andarynów , poganiających  
kcnie, rzucających  ziarno i p rzysypu jących  je  ziem ią. P lon  z tego 
pola byw ał sk rzę tn ie  zb ierany  i używ -ary p rzy  różnych re lig ij­
nych c trz c c k a c h  Fo te j p racy  cesarz  odchodził od pługa i sk ładał 
w św iątyn i pam ią tkow ą tab licę  na cześć Szen - N ungą.

Po zw iedzeniu te j św iątyn i M aTecki i W olf pow rócili do h o ­
telu  znużeni nieco a le  ogarnięci zachw ytem  i poszanow aniem  dla 
k ra ju , gdzie z bezczelną arogancją  w znosiły  się te raz  gm achy eu - 
ro p e u k le  i sta low e szk ie le ty  te leg ra fu  iskrow ego tuż przy  groź­
nej i ponurej Czien -  Men.

Z jedli ra -e  m śrig d an ie  w*ypoczęli w h a ll‘u p rzy  czarn z j k a ­
w ie i wy ruszy li do siedziby d aw ry cn  władców Chin.

V7 środku ta tarsk ieg o  P ek inu  m u r na 20 stóp w-ysoki o ta­
cza dw ie k w ad ra to w e  m ile  pięknego parku , w k tó ry m  toną s ta ro ­
ży tne  budynk i pałaców . J e s t  to „gród cesarzów ". C ztery  b ram y  
prew rd zą  dr niego; a jed n a  ?. n ich o tw iera ła  swrnje podw oje w y­
łącznie p rzed  m ajesta tem  bopdochana. R ew olucja obaliła m aje ­
s ta t władców*, cs ta in ieg o  cesarza osadziła jako  zak ładn ika ve pa­
łacu „ T e i s z s r e g o  g rc cu " , lecz zazdrosna bram a, w puszczająca 
ty lko  „S yna N ieba", nie w idz:ała ;eszcze nikogo z o o tcn y ch  k iero ­
w ników  ch ińsk iej naw y państw ow ej. S toi szczelnie zam kn ię ta  
p o tęż rem i zasuwkami opatrzona po tw om em i kłódkam i, na k tó rych  
przechow ano pieczęć cesarską. W gm achach, p iętrzących  się tu , 

jPigdy r i e  p rzebyw ali cesarze, M ieszkali tu  wwłączme książę ta  ce­
sarskiego rodu, wyżsi m an d ary n i i ich straż przyboczna

(D. C N.j.
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1} 7awibta  alejek 
l t c ł iL e r in ę .*

oliw kow y i

2) Chroni skóro o  J  nadm iernego
słońca i wiatru.

3) Sianowi doskonały  p cd k ład
pod pudei i róż

4) Kie rorszerza porów i ni#
wysusza skóry.

5) Oczyszcza, udeiikatnia i wy"
gładza skór#.

Nazw a Palm olivc ic it synonim em  Piękna Kobiety 
od dawna proaiły nas o w /p ro d u k o w an ie  kremu 
aportow ego k tóryby  e. pew nił la dne opalenie tię  
b e i  oparzenia suory. Takiego krem u, k tóryby  także 
ałużył tako podkład pod pu d er i róż nic byi sa 
tłusty i oie zat kał porów . Lecz my odpowiadaM ś- 
my: Z aczekajc ie . Dopóki s ic  m o zea  f  wam dać

najlepszego krem u d la  skóry , |ak i sobie ty lko  w y . 
m arzyć tno ina, w olim y nic w ypuszczać na ry n ek  
p ro d u k tu  tego rodzaju.*
Po wielu latach  bad ać  arysiłki nasze zostały u w ień ­
czane powodzeniem  O d!iryli$my, że cały se k re t 
polega na um iejętny n po łączen ii olejku o liw kow e­
go i lec itheriny  — 2 słynnych środków  kosm etycz­
nych. T rzeba było wielu 'a .  p racy  aby z m iesza­
niny tej pow stał w spaniały , oczyszczający pory 
krem . który  nie drażni, n ie jeut tłusty i zabezp ie­
cza skórę we właściwy uposób. Tak jdoskonalony  
krem  Palm o!ive spe łn ił nasza nadzieje, a naw et 
p rzew yższył iel
Zapoznaj się  z 5-a n iezw ykłym i zaletam i tego wy- 
fą t-uw ego  krem u. N .t  zapom inaj rów nież o gw a­
rancji alm olive — pełne zadow olenie lub .w ro t 
p ien iędzy  — a potem , z cułym  zaufaniem  kup dziś 

iszczę pudełko  krem u Pafm olive. Do naD ycia  wazę- 
dzia w 4 dogodnych w ie lk o ś c ia c h .

m ,  g w a r a i ^ j e i p ę f e l  ą K W i S P i

• Lecltherin* — ipecjalM nrtaun* 
Im drogocennych I rzadkich ikiad̂  
nfltOw — odżywi* Utankf l (ad 
Ulwa wchłaniana przez ałcdr̂

Posiedzenie Prezydium KomMu

„ K u r i e r  W a r s z a w s k i

ZAGARKIĘCiE K Ł ^ JP ID Y
Rzesza Niemiecka zabiera z 

KOiei Kłajpedę, w załatwieniu zno­
wu posępnie śpiesznem, b re u  ma 
mi, na króikiem toporzysku, zale­
cając Litwie wymownie porozumie 
nie... polubowne

Sprawa Kłajpedy nigdy nie by 
la  dla Polski obojętna, a obecnie, 
po nawiązaniu prawidłowych sto­
sunków z Litwą, utrata ej na rzecz 
Niemiec jest i dla Polsk: i dla 
wspófżyna poisKo -  litewskiego 
bardzo dotkliwa., W łaśnie na 
Bwem posiedzeniu komisji spiaw  
zagranicznych Senatu z 11-go bm.

cy polsko - litewskiej. I oto w ła­
śnie obeeme,gdy doczekaliśmy się 
wreszcie pomyślnego zwrotu w 
stosunkacn polsko - litewskich, 
stało się to, co zawsze musiało 
być uważane obopólnie za najgor­
sze, bo zagarnięcie Kłajpedy 
przez Niemcy i nawrót do średnio 
wiecznego opanow ywania przez 
wraaztwo niemieckie ujść wiel­
kich rzek do Bałtyku.

Więc to wielka i bardzo wiel­
ka spraw a. Przedziwnie brzmi 
przeto dzisiejsze doniesienie urzę­
dowej P A. T.-icznej np, z Pa-

W te j  ru b ryce  z a m ie s z c z a m y  r a jc e ln ip js z e  w z g lę ­
d n ie  n a j c ie k a w s z e  a r ty k u ły  I f e lj e to n y , k tó r e  w c z o r a j  
u k a z a ły  s ię  w  p r a s ie  p o ls k ie j , fole o p a tr u je m y  Ich w  
ż a d n e  k o m e n ta r z e . A le  to  n ie  z n a c z y , a b y ś m y  p o d z ie ­
la li p o g lą d y  w  n ich  w y p o w ie d z ia n e . O w sz e m  b ę d ą  si^  
tu  z n a jd o w a ły  u tw o r y  n a s z y c h  p r z y ja c ió ł, fcądą p o w ­
ta r z a n o  z d a n ia , z  k tórern i s ię  z g a d z a m y . A .e  r ó w n ie

WARSZAWA PAT Dnia 23 marca r.b. o gcajume 17- ej od 
było się na Zamku Królewskim pod przewodnictwem Pan* Pre­
zydenta Rzeczypospolitej posiedzenie prezydjum Naczelnego Ko 
mitetu Uczczenia Pamięci Marszałka Józefa Piłsudskiego

Na zebraniu tem, w którym oprócz członków prezyujum i
CZęstO b ę d z ie m y  z a m ie sz tz & li a r ty k u ły  p r z e c iw n ik ó w  wydziału wykonawczego wzięli udział pani Mcrszahcowa Piłcud 
i p r z e d r u k o w y w a li  p o g ią o y  sk r a jn ie  Z mSZLITil p o g .ą -  | ska i prezes komisji rewizyjnej Naczelnego Ronr.tetu gen. dr. 
'latT sp o rr ir , *£S!| j ę u z ie in y  u w a ż a ć , ż e  Z j8 k łc łJ k ll-  jKrzemieńsiu — po referacie gen. Bosmcowskiego — zatwierdzo-
w le k  w z g lę d ó w  u a n y  u tw ó r , a r ty k u t c z y  f e t j s t o n  z a  
s iu g u je  n a  p o w tó r z e n ie  łuh na  z a p a m ię ta n  e .

: nc wmosek wydziału wykonawczego o realizac.i w granicie sar 
cofagi’ Marszalka Piłsudskiego według projektu prof. Jana
Szczepkow skiego.

na którem p , mmister Beck wygło ryża —  równie dowolne jak zby-
s ilsw e  ostatnie przem ów i°nit, na­
wiązane ono bvło do znajdującej 
się na porządku obrad jedynej 
sprawy pierwszego układu gospo­
darczego polsko -  litewskiego, 
oraz do pytań członków komisji. 
„Bałtyk jest rejonem —  mówił p. 
minister, stw ierdzając przyjazne 
stosunki z wszystkiemi państwami 
bałtyckiemi w naszem sąsiedztwie 
półiiocnem —  którym nie intereso­
wać się nie m ożtm y“ . Po zabra-

teczne —  że oddanie Kłajpedy 
Niemcom nie wzbudziło tam rze­
komo większego wrażenia. Na nas 
w Polsze, napewno to nie podzia­
ła pocieszająco, a znaczen.e tej 
bardzo poważnej zmiany będzie­
my rozumieli i odczuwali z bie­
giem czasu i doświadczeń coraz 
dokładniej.

Lecz wymuszenie przez Niem­
cy na Litwie oddania Kłajpedy o-

Ćwlczsnis OPL w Warszawie
sze, dla których zamąceni., nicze wrześniu r. z. Suaetów, pod ha- 
go się ze strony niemieckiej n ie (słem zakończenia porachunków i 
zaniedbuje, A w takie j przyjaźni I roszczeń, weszła Trzecia Rzesza 
dwustronnej, oaosobnia:ącej w na drogę wyłączności w przyjaźni 
miarę możności i usypiającej p o - !P. Chwalkowski w kierownictwie j 
niekąa zarazem ową drugą st-onę.j spraw zagranicznych C z e c h o -s  WARSZAWA PAT Wczoraj o  godzinie 10 rano ogłoszone 
czekają Niemcy na sposobną jStowacii, stał się ministrem prze- * „,atało w stoUcy pogotowie O.P.L. Na mieście w 1C 000 punktów

rozlepione zostało zarządzenie komendanta O.P.L. miastu

Już w  kilkanaście mmut po zarządzeniu pogotowia O.P.L 
na ulicach pojawili się pierwsi gońcy z żółto- rieioneml opasKu- 
mi na rEm.eruu, pehnttcy służbę na ulicach policjanci zostali za 
opatrzeni w maski gazowe. Pojawiły się również liczne karetki 

's a n i ta r n e  F.C.K., które stanęły przeA 70 - ma mmKtami sanitar

chwilę, by uczestnika dwustronne ażdżetc do Berlina. I już po pół 
przyjaźni przyprzeć do muru j roku przyszło nocne ultimatum z

14 go na 15-ty marca r. b. oraz 
koniec mepudległości.

osobności.
Z Austrją, pc okresie bardzo 

napiętych stosunków i stanowczej 
odporności w dobie ś. p. kancle­
rza Dollfussa, weszła Trzecia Rze 
sza na tor przyjaźni w umowie 
dwustronnej z lipca 1936

Z Litwą, po okresie ostrycn 
natarć, weszła Trzecia Rzesza na 
tor stosunków przyjaznych od 
■umowy gospodarczej z sierpnia

o.v ....  _____ świetla, po raz trzeci z kole? w
niu Litwie Kłajped) i owładnięciu [przeciągu jednego roku, przesław -joddziaływ ało miarowo na rozst ij 
przez Niemcy jedynym tam wiel- na zasadę polityki zagraniczne-’ odooru Austrji i wiązało ją w no­
k i -  p o rte -  gospodarcze - handlo Trzeciej Rzeszy umów i s to su n - . szuk.wsniu oparć zewnętrznych, 
wym u ujścia Niemna, stosunki ków ..-.dwustronnych wszystko doj-za’o do nagłego
w spółpracy nolsko - litewskiej ule 
gają Dardzo niepomyślnemu prze­
obrażeniu, a w  rece Rzeszy Nie­
mieckiej aostaje się to bardzo cen 
ne wyjście na świat nietylko dla 
Litwy lecz i dla Polski. Bo Nie­
men i spław  na nim jest dla półno 
cno - wschodniego obszarn Polsid 
w znacznej mierze tem, czem dla 
obszaru zachodniego jest W isła, a 
zagarnięcie Kłajpedy przez Rzeszę 
Niemiecką poteżnie przesuwa 
s ta r rzeczy nad Bałtykiem.

Dlatego też, spraw a K łajped/, 
od czasu nowego układu północ-

Ileż to o niej się słyszało, od postawienia A istrji, w 
czasu obwieszczenia jej w r. 1933 '938 , wobec ultimatum, poparte- 
przez kanclerza Hittera jako na- P° pochodem wojsk, oraz zagar-
cztlnej zasady dyplomacji i poli- nięcia całego państw a. znalazły się też rozsypane wiaza-
tyki zagranicznej T rz cie, Xzeszy. £  Czechami, gdzie naprzód za- dła wielu umów dwustronnycl 

Pamiętamy też, jak . y ^ e  to- w jocjj0 j t. zw. bezpieczeństwo T rz ec ie j  Rzeszy 
czyły się o to spory, wsró któ- z510r0we w chwili zagarnięcia we SL St.
rych wypowiadało sie na tem miej J 
scu stale taki pogląd:

—  Zalecane przez dyplomację 
Trzeciej Rzeszy umowy dwustron­
ne mają na oku ten cef oczywisty, 
by państwa, które okażą się po­
datne dla takich zaL-egów, posta-

A t o ! *936, przedłużonej w r. 1938 na nemi, zorgaiazowanemi w  uiieście na czas ćwiczeń,
rok następny a teraz uH:matum * . . . .

21-go marca r. b. i w OKa m gr e Dla ułan- .cw a n i hu pieszego a kołowage w  czast# zaeiero-
niu z garnięcie Kłajpedy. j nienia miasta krawęńaiki na skrzyżowaniach unc zostały wjmn-

Nie widać, by Niemcy bardzo i lowane wapD«*m.
marcu dbały o w arę m świecie, że moż- | y  godzinie 17.15 w  stolicy rozlega się przeciągły ryb syren

na poi gać na ich p jaźni. ł alarmowych — jest to hasto mieszkańcy stolicy muszą ściśle
E uropkP° Sro T o w o  ™ Z:\XZ P ® ^ rządltow * się w y s t k im  zarządzeniom wlac* O.P.L.

Już przy piienyszych sygnałach zatrzymują się tramwaje, z 
k tó rych  wysiadają pośpiesznie przechodnie i szybko zmierzają 
do najbliższych bram, sklepów cukierni. Pojazdy mechaniczue 
zatrzymują się tu i w  ccbliżu chodnika, aając wclne miejsce dla 
przejfzcTu srncd icd ćw , bcdącyrh na usługach O.P.L., z pojaz­
dów konnych zostały szybko wyprzągnięte korne * przywiązane 
za uzdy do pojazdów.

Na dworcu głóvTiytn panuje ruch, gdyz pociągi #dchouzą 
normalnie i pasażerowie z biletami mają prawo przejścia

Kowe zamEcSiy bombowe
w

LONDYN PAT W Birmingham w-jdarryły się na jednej
wić w m.ożliwie największej m.e- ulic dw ie ta je m ru z e  eksplozje, k tó re  w yrządziły  znaczne szkody 

no -  wschodnio-europejskiego n ad irz e  sam - na -  sam z Niem in X a sku tek  n iezw yk le  gw ałtow nego w ybuchu  w ysadzony został 
Bałtykiem po wojnie światowej, \V parze bowiem z tą zachwalaną w  p<łv( ictrzre s rn jo th ćd , o raz w zniecony pożar w  dwóch poblis-
otoczona była stale gorliwa pieczą ]dwusłroimością idą wytrwale sta- kich domach> w  CEjej okoUcy w y b ite  zostały w szystk ie szyby w
pohrykl p Iskiej luź na konferen | rama ^ * 5 ror!f - o l™ c h ' E w ic kcfcle,J’ cdnio£,y r rn y  w szczęła energiczned ł  pokojowej popierała Polska za stwa wchodzące na tę aro^ę je -  -ł nj  , ,
chowanie Kłajpedy ila Litwy W dnocześnie rozluźniam innu swe , £*cd2<vo» M e#I,u» e 5 0&cb’ I odeJ ^ ^ c h  o spow odow am e wy-
orzewodywan’u o d żv m  w spółpra- oorozum-er.ia, przyjaźnie i soju- buchu.

W nicktórj ch bramach widać posterunki swatarne P.C .K , 
na chcanikach natomiast jed yn e od czasu do czasu pokazuj: sie 
rozjemcy oraz stużba O.P.L.
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Do i 'ycięci* » żużytKowanu przy priesyłce pieniędzy

i WARSZAWA PAT W dniu wczorajszym z polecenia wład' 
- admiristrEcyjnych dokonano w biurach, składach filmów i , 

cowniach towarzystwa Metro Gołdwyu Mayer, odtiział warszaw 
ski. przy ulicy Marszałkowskiej 96 wielogodzinnej lustracji, w 
wyniku której opieczętowano składy taśm filmowych i pracow­
nie tej firmy.

Powooem opieczętowania lokalu było stwierdzenie przecho 
wywanij materiałów' łatwopalnych w bardzo znacznej tlosci. bez 
należytego zabezpieczenia, co mctylke groziło bezpieczeństwu 
biur M.G.M łecz i bezpieczeństwii sąsiednich posesji. Za t# ka 
rygcćte zaniedbanie pocięguięto ponadto do surowej odpowie­
dzialności administracyjnej dyrektora towarzystwa p. M. G«j- 
rhracha

Wyroki śmierci w Madrycie
MAD PYT PAT Władz®, przeprowadziły szeroko zakrojoną

akcję przeciwko przywódcom komuLiistycznym, którzy uczestni­
czyli w buncie, trwającym od 6 do 12 b m. Sady wojsuowe ska­
zały kilkun-łstu oskarżorych na karę śmierci. Wyroki zostały jm  
wykonane. Przed sądami wojskowemi stanąć ma ogółem oonad 
1000 osób zan udzanych w zajścinch

Wiąkiz. U żołnierzy w a lu ą crA  po': rozkazam1 przywód­
ców komunisty cznycn odesłano po przesłuchaniu d« darni
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Zaktńizeiie sezonu łyżwiarskiego ’ imMnw wcisku niedzielą początek ssz ino  ligowego
W niedzielę dn ia  26 m arca  

93ił r  W ileńskie O kręgow e To- 
rarzvstw o Ł yżw iarsk ie  o rgan i- 
u je uroczysto  zakończenie sezo 
u ły żw ia rsk ie g o /W  p ro g ram ie : 
odz 10-ta  nabożeństw o w koś- 
iele św. A nnj’, Godz. 11-ta n o  
azy  jazd y  figu row ej n a  ludowi- 
ku  w T ark u  Żeligowsikego.

O godz. 3?-ei przem ów ienie 
rezesa W U. O kr. T -w a Ł yżw iar 
x.ego poczem  n as tą p i zakończę

nie sezonu W żw iarskiego i współ 
na  fo to g ra f  ja . Jednocześnie Za­
rząd  W il. O kr. T -w a Ł yżw iar­
sk iego  zaw iadam ia sw ych człon­
ków  oarz sym patyków  o dorocz- 
nem  walnem zgrom adzeniu  m a- 
jącem  s ;ę odbyć v/ dn iu  S I m a r­
ca 1939 roku  w sałi O kręgow e­
go O śordka W. F . —  W ilno, ul. 
L u d w isarsk a  N r. 4 o godz. 17,30 
Szczegóły w n astęp n y m  kom un, 
kacie.

D w aj znani p ięściarze W ;lna 
Ler.dzin i K ulesza pow ołani zo­
s ta li  do służby  w ojskow ej Ns. 
czas odDvwania obow iązku w oj­
skow ego ob aj bokserzy  zasilą  
sekcję  p ięść /a rsk ą  W KS. Sm/g-
ty

Do odbycia służby  w ojsko­
w ej powoi m y zosta ł rów nież re 
p rezen tacy jn y  b ra m k a rz  W ilna i 
P o lsk i —  O zarski.

W niedzielę n3.dciiodxi>cą nasląpl 
otwarcie U'gOrO”zn« go sezonu ligowe­
go w puce nożnej. Inauguracją sezo­
nu będzie mecz pomiędzy drużynami 
O-rbarol kp>kowsKiej i sląsKiego Ru­
chu w Kiakcwie.

Sędzią  tego spotkania b“dz1e p. W. 
Kuchar. Drużyny wystąpić maj? w 
(MUdępi/iących skodach*

Garbarnia: — Jakubiak, Pi?tuk — 
Stani/Ud, Soldan — Waszkiewicz — 
Leskak, Skóra — WróDel — Nowak—

Pazurek — tenaszik.
Rx(rti: — Tatt/ś, Gem za —■ Ibrotr 

— Mikunda — Skrzypiec — Hca, — 
Kruk — Slota — Ptterck — WWuaow 
skł — U odarz.

1F niedzielę nadchodzącą o 
qodz 15.50 na stad.jonie W cjskf j 
Polskiego w Warszawie rozegra­
ny zostanie towarzyski mecz pil 
karski pomiędzy stołeczną Pulo- J  
nją a łódzkim Union To'iringem. 1

TWA GA ŁYŻWIAI ,7E 
SZYBKOBIEGACZE'

WnanŁcie Towarzystw Łyświaj 
skłe uprasza wszys-kich łyżwiarz; 
szybkobiegaczy, którzy w bieżącym a* 
zoni< starto wen w Wili ia o uAdesła 
nis swoich adresów. Pe/sonalja przyj 
maje p. E.ewiński, WOno, uL Wielka 
44, w godz, 8—18 codzi innie. (kl<

Nłeiił elny bie^ 
napr̂ elaj

o njgrodę Im. W. Furysia
J a k  już  zapow iadal.śm y, w 

niedzielę nadchodzącą oduędzie 
się n a  te ren ach  K PW  0 ”zeł na 
Pelcowi rn ie  bieg na p rzeła  j o pu- 
h a r  im. W alentego żo ry s ia . — 
B ieg d o stęp n y  je s t d la  w szyst 
kich  stow arzyszonych . D ystans 
b iegu  5.000 m tr.

Z aw ody rozpoczną się o  godz 
11. Zgodnie z ie g ,’iam inem  Die- 
gu, K lasyfikacja przeprow adzo­
n a  będzie indyw idualn ie  i d ruży ­
nowo. W konk u ren cji d rużyno­
w ej obow iązują 5-orobowe zespo 
ły  klubowe. N a m ecie k ł a s z k o ­
wa ni b ęaą  ty lk o  ci zaw oanicy, 
k tó rzy  skończą bieg w eiągu  2 
m ir  po zwycięzcy.

W ubiegłych la tach  zw y-ięai 
wo drużynow e odniosły zespoły: 
d w u k ro tn ie  W arszaw ianka oraz 
po raz ie  Żagiew i PZ L  N agi oda 
d rużynow a przechodź4 na  w łas- 
ność k lubu , k tó ry  odniesie 3 zwy 
cięstw a w k lasy fik ac ji d ru ży n o ­
w ej be,”, w zględu n a  koiejność 
la t.

U ras I gdzieindziej
Jak triacomo, jutro, w pią­

tek, 2!f bm. rozpoczną się w sto­
licy 5-dniowe zawody w koszy- 
kówa męskie7 o m isirzosTwo 
Polski- Rozgrywki odbywać się 
będą na sali YMCA.

Dokładny progarm rozgry 
wek notujemy:

tlf bm o godz. 19 —  Craet» 
vja  —  KPW Poznań,

iłt bm. o godz. 20^0  — AZS  
—  Polanja.

25 bm o godz 19J.5 —  Crch 
covja —  Polon ja,

• 25 bm. o goaz. 2CJ5 —  AZS  
Lwów  —  Polon ja Warszawa,

26 bm. o godz. 19 —- AZY 
Lwów  — Cracovia.

26 bm. o g,ydz. 20J.5 —  P o . 
lonja —  KPW.

• • •
W arszaw sk i OZFN zakontrak  

fotooł n a  llf czerwca untlynę  
ieunesse z Luksemburga. W jed 
nym z ostatnich numerów daliś­
m y wyraz zapatrywaniom, tu 
szym  na poliiykę spr -ncadzenia 
zerpołów nie reprezentujących 
poważni-jszej Wasy. Nie będzie­
m y do tematu tego wracać, • 
chwilą gdy stoim y przed faktem  
dokonanym.

Mamy pełne uznanie dla int- 
cjałvw y  i przedsiebtor, x*sci
WOZPN, od którego mogły by 
się nie jednego nauczyć stołecz­
ne kluby ligoĄce. Przyjmiemy 
naturalnie gościnnie i uprzejmie 
Jeuneese z Luksemburga, ścAle 
móunąc z Esch nad Alzettą, oro­
sim y jednak nie stroić gości w 
nienależne pióika, gdyż Jcunes- 
se nie jest m ufrzem  Lt/ksembur 
ga. Tytuł ten przysługuje O. A . 
Spora.

Jeunesse zdóoył natomiast 
trzy razu rmhar (w  r. 19SŚ/5, 
1956/7 i 1957/8).

W ę g r y  -  I r l a n d i a  2 : 2
DtTBLTN. R ozegrany  w  Dub- czyi się w ynikiem  m —sowym --- 

JJnie m iędzynaństw ow y m ecz pił 2:2 (1*1). 
k arsk i I r la n d ja —  W “g ,y  zakoń-

Tydzień cropaganay gimnastyki
domowej

Od uti. 26 rrwrs do dn. 2 kwietnia tor., Polskie Radjo 7akomurriktij* łJu- 
pobkh Radjo w porozumieniu z P«ń-i chaczoru, te w oewnych dniach i ?o- 
d«Owvm 1 'rzędem W F i PVV organ]- J dżinach zgłaszać się oni mogą do 
ruje „Tydzień Propagandy (iimna-ty-; ośrodków wychowania fizycznego i 
U Domowej". Celem „Tygodnia" jest klux>ów sportowych, gdzie Dędą de- 
olntere. owanie seerszego ogóiu ćwi- monstrowane lekcje gimnastykL Lek- 
czenlam) ciełesneml, a prztdewszyst cję taka można nietvlko obserwować, 
kjem gimnastyka domową. Pilskie ale również wziąć w niej osobisty *- 
Radjo już od szeregu lat nadaje w dział 
swoim programie '-'mnastykę poranną,
prowadzoną orze- ijr Dobrowolskie- Wszystkie ośrodki p.-reprowadzą 
go Tą drogą p.z azKolonych zosta|x jednakową lekcję pokazową Lekcja 
pii wkle tysięcy osób. Polskie Radjo taka złożona z naiprostszycir i najbat 
pragnie wciągnąć do pracy jeszcze dzi”j celowych ćwiczeń, będzie trwa- 
więcej osoo ćwiczących i zademoust- la 15 minut. „Tydzień" zainauguruje j 
rowat Im. Jek należy ćwicz taia «e wy mjr. Dobrowolski pogadanką, którą 
fcottywac prawidłowo. wygłosi przed mikrofonem w  aobotc

W tvm wio, w ykorzystu jąc urfło dn. 25 narca godz. 26-70

-i.ZIMt "^djg
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l żyda kaiciickieso
( ■lYDZluł SPOŁECZNY

W Białymstoku " w dnia 19 — 25 
marca r.b. oJbył kurs sp o łeczn y  
dla b ia ło s to c k ie g o  Okięgn Kat. St„w. 
K oD iet z u d z ia łem  p rzesz ło  80 uczest 
iiiczck. Kursa przeprowadzili: p. Z. 
Sieiński z ramit-nia Kat. Z w. Kobiet, 
pracownic, aren. Instytutu Akcji 
Ka>. s Wilna i miejscowi działacze 
catouccy (r)

EEKOLTKCJE W BIAŁYMSTOKU

J. E ks. dr. Karol Nit mira — B 
sitHp Sufragan Pińsk, oJ dnia 27 mar 
ca r.b rozpoczął dwutygodniową pra­
cę rekolekcyjną * i r Białymstoku dla 
młodzieży szkół średnich, dla ogółu 
parafian kościoła Fary i dla inteli­
gencji w pi< rwfczei połowie wielkiego 
tygodnia. W Wielki Czwartek Dosto; 
ny Konferencjom sra w Farze odpra­
wi uroczyste nabożeństwo, podczas 
którego udzieli uczestnikom rekole- 
fceyj generalnej Komunii żw. (r)

Wilisla ii \i\mmm
spclowa) i otrzyma)... większą karą

WILSfO W  g ru d n ia  ubirgł®- 
go toku w  G łębokiem  skazany 
został na dw a la ta  w ięz ien ia  do 
rad ca  pokątny  A nloui K uc, k tó

p rz  d w o jną jechał n a  S y b er 
ję  i zaginął bez w ieści. T esta­
m en t „zam ów ił" u  K uca A iek- 
i a n a e r  Sini a w  k i aby zagarnąć

ry  o a  szeregu  la t g rasow ał na  i na  w łasność m a ją tek  zaginione-

T F AT R 
MUZYCZ* Y •1 L U T N I A "

te ren ie  pow iatu  dziśnieńskiego, 
zw łaszcza w  gm inie łużeckiej i 
był n ie jed n o k ro tn ie  k a ia n y  »ą- 
dow nie za oszustw a i  fałszow a­
nie dokum entów .

PODROBIONY  TESTAM ENT
O statn ia  k ara  spo tkała  go za 

nadzw yczaj sp ry tn e  sfałszow a­
nie te srrm em u  n iejak iego  Teo­
do ra  Ługow cn, k tó ry  jeszcze

Występy Janiny Kulczyckiej
U z i S 

PKEMjhRA
„L I Z Y  s r H A T A "

Listy do Redakcji
Wielci Szanowny Panie Redaktorze.

Uprzejmie proszę o łaskawe tamie 
szczeni* v poczytncm piśmie Puń­
skiem następującego cżwicdczema:

Wobec obiegających młodzież aka­
demicką U.S.B. pogłosek, jakobym 
był członkiem Stronn ctwa Narodowe 
go, e^wierdzam, ie:

L acz i wiek w swoun ezasie de­
klarację przystąpienia do S. N wrax 
i  kilkudziesięcioma groszom* składk 
złożyłem,

2. to jedna* wohee: niewreczer- a 
ni przez S.N. legitymacji ezłonLow 

akiej, ant niezgłoszenia się po nią 
do S.N  przeze mnie, wofcee nieuczę- 
ezezun it przeze mn, na żadne zebra- 
n 'i  organizacyjne S. N., oraz wobee 
nrenne :ei> i przezemnie widomego sym 
bolu organizacyjnego S- N„ — człon­
kiem S. N nie jesinn.

Jerzy Chom - Htr-nme.
S to i  U.S.B.

f;"T‘
•  •  *

Dnia 23 TH 7939 r- o godz 16.30 
trano m itó w  ano przez radjo w progra- 
oue ogólnopolskim koncert, na który 
■łożyły się a rjt z oper Modesta Um- 
lorsmego kompozytora rosyjskiego 
(1S39 — 87), w wyLonan 4 ta ra  Ser- 
Kjuozo Btmuniego.

Koncert ten zgromadził przy głoS- 
stkach radjowych miłośników muzy­
ki rosyjskiej, zwłaszcza te  zapjwie- 
Iziar t bvły tak spopularyzowane ) 
przez Fiodora S/.rlapina arje z o-pery 
,1 om  Godunow*'. Jednakże słucha­
ny  czekało przykre rozczarowanie, 
ńyereli bown m te arje wykonare w 
tęzyku obcym, najrawpodoDniei po 
irłoskn.

Muzyka jest w pewnym sennie ję- 
lyUen. międzyna-odow-m — przema­
wia ona do naa niezależnie od tego, 
erzez aogo została skomponowana lub 
oodana. Z przyjemnością wysłucha­
ny dobrze wykonane piosenki lub 
arje w języku, którego nie rozu- 
•Biemy Bez wi bania pójdziemy na 
przedstawienie opery, wystawionej w 
lęzyku dla ras obcym, aby usłyszeć 
nieśmiertelne melodje, lub głosy wiel­
kich artystów. Rezygnujemy rueraz 
za zrozumienia akcji lub treści aryj 
aa rzecz ich dźwięczności i przyzwy­
czailiśmy się już do tego, ie wielcy 
łpifcwaey mają iwycz&j śpiewać arje 
w tym języku, w jamm zostało napi­
nana bbretto, zwłaszcza jeśli libret­
to jest przeróbką arcydzieła literatu­
ry światowej.

W związku z ostatnim koncertem 
P. Penomego nasuw; ją się następują­
ce reCeksle. Sergiusz Bcnoni, jak już 
runo iauę wskazuje, jest Rosjaninem, 
:ęzyk rosyjski zna dobrze — o czem 
można by ło sie przekonać 18.111 r.b 
w sali Śniadeckich, g^zie p. Benom 
cpiewał prawie wyłącznie po rosyj- 
-ku Jest bezsprzecznie jednym z wię 
kszych śpiewaków doby obecnej, o 
czem najlepiej świadczy fakt, i t  wy 
stępował w operze w la Scala Dlacze 
goi więc nie e zorzy* lał z przywileju 
wielkiego śpiewaka i nie wrkonał iwo 
ich aryj w języku rosyjskim f Czyżby 
język włoski bardziej się nadawał do

0 Jsł pię ie taWty
Ku crci i-  p. cfr. Strze­

lin h K»fis

WILNO Dnia 26 marca r.b. o go­
dzinie 12 odbędzie się w sali Towarzy 
stwa K.irato,juir nad Ociemniałymi
(Mała Pohukuj a 20) uroczystość ob­
chodu dziesięciolecia Kuratorjum nad 
OciemniaVnii w Wilnie oraz odsłonię 
cie tabl cy ku czci lp . dr. Marji Strze 
mińskiej.

W pr igrami* uroczystości ? zaga- 
ienie, o di! iT-.ęr e tablicy, przemówie­
nie oiaz śpiewy ludowe, & klwnac^e i 
chóry.

go Ługowca,
Testr.m ont „u d a ł"  się *.uako 

micie. P oddany  dzia łan iu  p ro ­
m ieni słonecznych, pożółkł „ze 
starofca" Co ciekaw sze, K uc 
n ie  chcąc m ieć na  testam encie  
podpis iw  osób żyjących , jako  
w ym aganych  d la w ażności tes­
tam en tu  trzech  św iadków , — by 
ło to rzeczą ryzykow ną, —  w y ­
szukał w  arch iw um  sądowen? 
dokum enty  z podpisam i osób 
zm arłych, podpisy t t  sko-pjował 
i um ieścił na testam encie .

Tak sfab ry k o w an y  te s ta ­
m en t K uc przedłożył Sądow i O 
kręgow em u w  W ilnie do z a t­
w ierdzania i uzyskał je . S pruw ę p rzy śn iłem  a d 'a teg o  s*e przy* 
w y k ry li inn i chłopi, za in te reso  nałem , gdyż byłoby to  bezczel-

Za sfa łszow anie testam en ru  
Kuc pob iera ł o p ia tę  100 ru b li 
w złocie.

K uc odz.narzaf się naozw y - 
czajnym  sp ry tem  i zdolnościa­
mi, to taż by ł is tn y m  p o stra ­
chem dla sw y rh  przociwiuKÓw 
w  spraw ach sądow ych.

„FAŁSZYW E TESTA M EN TY — 
TO M OJA SPEC JA LN O ŚĆ "

W ciągli rozpraw y oska-żony 
w ykazał w ielką  e iu d y c ję  ( n ie 
darm o m a ukończono sem inar- 
jum  nauczycielsk ie, je s t b .w ach 
m istrzem ). O sw ym  w spótoskar 
żonym  w yrażał się p ro tekcy j 
nie, m ów iąc: —  To ciem -y
chłop, er. n ie  je s t w ,n ien “ . W 
«s ta tiJem  zaś ś ław ‘c zw racają" 
się do Sad-i a rgum en  ow ał w 
len 'posób — „Przecież ja  się

w am  w spadku  po Ługow cu.

100 R U P L I W Z ł OCIE ZA TES 
TA M EN 7

Na tle procesów  sądowych 
K uc okazał się spec ja lis tą  w  pod 
rak-nniu dokum entów  —  Gdy 
ktoś z chłopów z okolicy  pow ie 
rzy ł m u sw ą spraw ę, K uć, za­
m iast iść p rostą  drogą, wy*myś-

<

[

O z i S o sodz. 20-ej 1

„Zazdrość I Medycyna"
Cenc popularne.

Pjwrót limy...
— Ot i znów zima, nrzyczakalim1

— rzekła kuma Antoniowa do dozor­
cy z sąaiediuej bramy, zanzięo-e ekru 
bi^crgo chodnik.

Jakoż istotnie, od kilku dni, ma­
my w Wilnie lekki mrór; w parku 
sportowym wznowili *we funkcje pro 
wizoryczna ślizgawka dla młońz.eżj 
szkolnej; a dzień wczorajszy miał 
przebieg i wygląd zgoła już zimowy!..

Od rana dął przenikliwy wiatr pół 
nocny, ludziska znów wleźli w futra 
i nastawili kołnierze, a śuieg wytrwa­
le i gęsto prós! ąc w prze^ągn c » ego 
dnia, niebawem okrył całe imaisto 
grubym i trwałym białym pokrow­
cem, tak i* poa wieczór okazały się 
już ua ulicach pstrwsze — jaitże i i- 
wno niewidziane sanki i miłośnicy 
sannej mieli używanie, eo ti? zowie! 
Czy długo potrwa ts. marcowe, zima,
— niewiadomo, ale dorożkarze, s-oją- 
cy na postoju, traktowa1! ja serjo i 
jeden z nich, natrząc nicchętnsn 
okiem na koła awej dorożki, mruknął 
ło sąsiada:

— Trzebub sanki założyć, byłby 
lepszy ruch, ali już w,eezor, prcnuKO 
do chaty benda jechae, dyk t-ziś ni» 
opłaci sza koi,la przaprzongac!...

Wincuł" Markotny.

Przy senorzeniach dróg iłioczowyc?1 I 
gruczołu krowrwcgo codziennie stoso­
wanie naturalnej wody gorzkiej „Frati- 
clszka • Józefa", umożliwia obfite i ła 
twe wypróżnienie i dobre trawienie— 
szklanka rano na czczo. Zap. w. lek

Nienrawdą fest, i ' B a t a  
uc H it bo Rumun i

Jak się dowiadujemy, znany prze­
mysłowiec dr. Jan Bata od kilku ty­
godni konty nuuie swoją podróż po 
Europie w sprawach handlów ,-ch. —
Dr Jan Bata, jak prasa krakowska 
podaje, bawił ostatnio przez parę dni 
w Chełmku, Krakowie i oko.icy Stąd 
uda! się w dalszą podróż do Belgradu.

MIEJSK|R MA POHULANCE j Kry^iynz W róblewska — „Siary
młyn”  akwafortą, cena 8 zł.

Bronisław Binikiewtcz: Kazimierz 
Gierdziejewski \ Ks zimierz Mi ,j, Dyo- 
nrzy Slonimfcli; Teress Wiśniewska; 
Eustachy Truszytuki; (2 eg?,.) S iv  
nisław Adam Zu-owski; Bohdan Sza- 
cłrno Z poprzednienu zgłoszeń 30 

Romana Gintyłlówna „Zamek Tro­
cki", akwaforta, cena 7 złotych.

Michał Łukaszewicz; Kazimierz 
Gierazicjewski; Kazimierz Maj; Sta- 
uLsław Adam Ź arowski. Z peprzeanie- 
*ni zgłoszeń 30.

Loon Kosmulskt „Wilno, miastc 
Gedymlca", miedzioryt, cena 10 zł.

Teresa Sapieźyna; Ludwik Ska­
wiński; Stefan Jasiewicz; Kazimierz 
Maj; Jerzy Jasiński; Staniała? Bor­
kowski, ks- Jan Czapiewski; SuDirrĆ 
Jadwiga; Mar,'a Stcbuiska; Stanisła­
wa Iezorzyu' ; A!eks>>r-der Sołtan; lir 
lina Hembowiezowa. Z poprzednienu 
zgłoszeń 84.

Michał Siew-uk — „Dąb Chrobre 
go" — akwaforta cena 8 zł.

Zbigniew Jar Stypułkowski; Ka­
zimierz Maj; Helena Pieczkowa. Z po 
prseduiemi zgłoszeń 23.

Koźma Czuryio „Starą lipy" ak 
waforta, cena 10 zł.

Stefan Bumelko, Wiktor Jance- 
wi"z; Kazimierz Maj; Marja Miko- 
łaiczykówna; Jerzy Jasiński; Stan. 
Adam kurowsiu; G-ojżewski Dymitr; 
Aleksander Sołtan. Z poptzednlemi 
zgłoszeń 67.

Stanisław Żukowski „Kiermasi. 
wileński" akwaforta, cenc 10 zl.

Stanisława Machnowska; Ludwik 
Skawiński, Kazimierz Maj. Z poprne-

uością, gdybym  negow ał sw ą 
winę wobec ze b ran y fh  dow o­
dów R ozją trzy łbym  ty lko p. Sę 
dziego . dostałbym  w yższy wy- 

h*ry  Fałszyw e tes tam en ­
ty, tc m oja specjalność".

CZTERY LATA W IĘZIEN IA
Sąd A pelacy jny  w  W ilnie, 

do którego sltazany odw ołał się. 
lał zaw sze jak ieś k ruczk i, pod- podwyższył w czoraj Kuoowi ka 
suw ając sw vm  k lijen tom  pro jek  rę  w ięzienia z dw óch na cztery  
ty w y s ta ra r ia  się o d o k u m e n ty J  lata, zaś A ’eksandrow i S iniaw - 
k tó re  n ss tep n :e fałszow ał, tiara  skiem u do k a ry  jednego  roku 
źa jrc  tem  sam em  rów nież chło w ięzienia dołożył jeszcze pół ro 
pów na odpon tedzialność k a m ą . ku.

WszjsiKim, którzy o.azali na ii t\ e serci i w^o łczucia w an sen 
cnorooy i śmierci Męta 1 Ojca naszego

P I O T R A  P E K S Z Y
orzezacne'*'!! Ks Dr. Piot- wi Sleczi w^Kiemu. Ks. Zy»v ckiemu, Ko-
mencani wi ił.d ^ la  Woisk. o ł<. Dr Ki:-t<szci-’, ppłk. Dr. >i«rvnow- 
skiemu, mir j r .  Streit wi, Kpt. Or Le^icwemu, t rac so" roin szm- 
ta nvm a t Kże krewi.\m. prz\n.iOłoir. i znaiomym. ivm którzy wzęii 
udz t w posrz b e i tvui któ zv niaelalt nara wsrazv w^oół z ia.
tę dioęą spłatamy serd-czne podz ękow me. R O O Z I 1  t .

an

\ ri m

na prace g ra f ik u  wifeńskich
z t j  r t s i j n e  z a m ó w i e n i a

■4

wiadomo jest autorem dramatu histo­
rycznego „Bo-ys Godunow'' a wi 
librett* operyt

Cokolwiek wpłynęło na decyzję P- 
Benoniego, koncert pom.mo bezsprze 
ccnych walorów głotowych wy^onaw- 

wi padł słano.
L, Jt3manowłc*.

Od Redakcji: Jakkolwiek rozum-e- 
my ie na naszych t en-aeh wazysl- 
k - ’ co zakrawa na propagandę rosyj 

w— . u- akiego jęfykfc. jest niepożądane, to
"wyr.ullenia piękną muzyki Muasorp- ; jednak śpiewanie opery „Borys o u 
iHeeo, łub był eonajmniej diwięcz- now<f przez Rosjanina po ^  j

od języka Ptiszluuja^ iiatóry jak i daje ai^ istotnie lekką przesadą. J

DO REPA&CJl „SS/W A "
WILNO, UL. ZAMKÓW. . _

Nintejszcm zgłaszant gotowość nabycia drz. worytu, 
akwaforty, miedziorytu 
nazwisko a r ty s ty ................................... .......
tytuł d z i e ł a ...............................................■ » * > » * »
W  cenie subskrypcyjnej złotych . . .

W  razie gdjf na dzieło powyższe zgłoś" się conajmitiej 20 na­
bywców i Redakcja „Słow a" ogłosi, i e tranzakcja doszła do 
skutku, zobowiązuje się zakupić dzietc po wyżej zadeklarow a­

l i  c e n i e .................................................................... ...................................
!mię, nazwisko i zawód subskrybenta

Dokładny adres

W ILN O . W czoraj w g^dzi ! ry  wskazr.ł ita znaczenie ekono- 
nach w ieczornych s ta ran iem  To miitzne fa k tu  uzysKanir, współ* 
vrarzy stw*a P rzy jac ió ł W ęgier w nej gra n icy
W ilnie odbyło się  w auli Kolura-J Po k ró tk ie j przerwa o p io f. 
now ej u n iw ersy te tu  w ileńskiego Ludwig wykona.! -rzy pieśni s ta- 
u roczyste  p o sad zen ie  T-wa, u - l o r  - w ęgierskie K ern - M olnera 
rządzone z OKazji o s iąg n .ęc ia ' o .az  u tw ór własny p. t. lrNa wp- 
wsDÓinej g ra n ic y  z W ęgiam i — jg ie rsk ą  nutę 
Na u roczyste  posiedzenie p**zy-i Przewodniczył posiedzeniu 
by], Lczn*' członkowie T-w* oraz  h r. Broel P iarer. 
zaproszeni goście. U roczyste posiedzenie zosta

Posiedzenie zagai] p ro f. d r. ło poprzedzone dorooznem wai- 
F ran c 'szek  Bossowskł. k tó r j  W |item  zgrom aazeniem  np,-wa na 
dłuższem  przem ów ieniu sch a rak  j którem  po złożeniu sprawozda^ 
teryzow ał rozw ój scosunttów poi n ia  z działalności T-wa zosta ' 
sko —  w ęgierbkich, uwry puk la-j w ybrany  nowy zarząd w nastę- 
jąc znaczenie polityczne współ ! n u jąrym  sk ładzie : prezes —  nr. 
nej g ran icy  n a  tle  ak tu a ln y ch  Broel P la te r, w tcepreze0! — dr. 
w ypadków  i prężności im perja ii Górnicki Rom an i prof. B^ssow- 
styeznej R zeszy N iem ieckiej. j ski Froncisze k, sek re ta rz  b. kon* 

SKołei zab ra ł g łor m g r Z bie- sul M ichał Isw.erzD .isk! 
niem  Korwrin Gąsiorów  ski, któ-

P t a k i  a  rtą s p c w o d u i  2 u n a
NIEŚWIEŻ. Nad terenem powia sa dotyoliczac zamarznięte —  pta 

tu nieświeskiego pntełahiją od ty- 1 ctwo krąży bezładnie, cofając fi? 
godfiia dziłrie gęsi, ciągnące na J na zachód i południe, 
wschód. Ptaki te leca oardzo ni- j Skowronki i szpaki wskutek bra 
sko, tak, że widoczne iest Ich zmę 1 ku p o zm ien ia  głodują l wiele z 
czeińe. Poniew aż rzeki ł jeziora nich gmie.

Sirzsł za Ru!!s:nii teatru aił3tcis’;i2go
w Wile ct

WILNO. 20-letni Jerzy Jasiński, za- Kami ukryty karblu wojskowy ze 3wie 
trudniOny jako goniec w Związku Strze żo wystrzelaną łuską. Kula przeszyła 
Ibckitii w Wilejce, zakocha! się w mło- dziewczynę na wylot, zgon oastąpi* 
dej i przyslojnej mieszkance tamtej- zdanien lekarzy w cią^u minuty, 
sze) Marjl Żuków nie iak dalece. Iż.. ! Dramat rozegial się bez świadków, 
zastrzelił ją z karabinu podczas ^tobót Jasiński zai-ówno na pierwszej rozpra- 
ki tanecznej" w dniu 2 hpce ub. r. za wie sądowej, jakoteż w Sądzie Apela- 
kulisami świetlicy. Przez (Buuzy czas cyjnym w oniu wczorajszym, usiłował 
asystował ukochanej, przynosił jej bronić się w ten sposób, łż dokonał 
kwiaty. Nic podobało mu sir, ii spą- ' zaoóistwa nieumyślnego przez nteosl 
ceruje z Innym, cnłopcamL — „Aie j t  rOzność, mniemając, źe aan-bin n!e 
to skończę — mawiat — Alarysii jest byi nabity. Przewód ządowy wykazał, 
m<-ją“. Kiedy ni jedne! z pop-zedriich li iest to nieprawda. Sąd Okręgowy 
zabaw zuknwn. rozdawała kwiaty, tKazując Jasińskiego na dziesięć lat 
mówiąc, ze Jes* to zabawa kwiatowa, wlezienia rnznaczyI w inotywach wy- 
Jasiń tkł wyrazif Sięr — „Ale też ? roku, „Iż przyszedł do Przekonania, że 
krwawa". j oskarżony w dniu kryiycznym rozmyśl

Podczas tragicznej sobótki zafim nie pudniecając się alkoholem l mylnie 
°owal swej DOguance lodj z wózka, wyobrażając sonie, że jemu jako Strzel

hsymiljaa Jackowski; Kazimierz f 1*» P6*”** 9™ °  ^  lf1 r  teczór ujdzie te baksnią, i  pobudek
. .  . ' . c „ • t Źukowna poprosiła go o wodę. zanro- czv to zadraśnięte] ambicji, czy też
Maj; Jul jaz. foremny; Stan,sław 1J(. ^  „  sKąd pod wpływem bezpodstawnej zazdi*,-
Adam Żuroy.ski Z pOitrzedmenc agte- i 9pJ cca£  g  w ‘tosirku do żukówng, która

traktował; go obojętnie, strzelił do 
j Dopiero Półtora godziny później niej z karabinu, który sam nałado- 

Switezir' — miedzioryt, cena 8 zł. | 8ekr“tarz ZwiązKu Strzeleckiego Jasiu- wal*'.
Stanisław Kiernoy. :z; aclaw kjewicz, szukając Jasińskiego, natknął fąd Apelacyjny zniżył wczoraj za

Chlunończyk; Stefan Samułko; Ro- • sję w ^ancelarfi na leżące w kałuży bóicy karę więzienia z dziesięciu lat 
mat, Kucheiński; RejAmiller Herbert; Krvvj zw|0^; Marysi Żuaowny. Na no ao tat sześciu, uznając go winnym za- 
Michał Łukaszewicz; Edytę Krotofi- y-ach jej Itżało przey rócone krzesK, , bóirtwa dokonanego pod wpływem 
'.ówna; Zb.gniew Jan Stypułkowski; pot* plecami przewrócona do góry no- 
Kazimierz Gierdziejewski; Kazimierz gutni taw.ta, rozbita szklanka, za des-
M ai; Dyontzy Słonimski, Jerzy  Ja -  <y r  SSC83COKK9
stnskt; Teresa Yvriśm ewska; Stam- 
iaw A3am Żurawski; Jan  Malczew­

ski | Anna Bujwidówna; Aleksander 
Sołtan; H alina Hcrubowiczowa; Ma- I 
''.ja W itkow ska; M aria WołodkowieŁ 
Z poprz«tdniemi zgłoszeń 132.

Adolf Popławski — „-Stodoła" — 
łrzeworyt, cena 5 zł.

Dowiadujemy się, że przedpła 
J la na księgę Ruszczycowska. wy- 

Wołodkowicz. Z poprzeanieuu zgło- jdaną staraniem Komitetu Uczcze-
^ 'ń  22. j ma Pim ieci Ferdynanda Ruszczy-

Józef Marcińtcow ski „Kościół O. | ca w ” /ilnie, osiągnęła komplet,
O Misjonarzy", akw iforta cena 7 rzyh pełne rozsprzedanie nakładu. 
złotych. jT rzy  czwarte zapisów na książkę

Ludwik Skawiński; Micnat Łnka- lały  Wilno i W ileńszczyzna. Diuk 
azewicz; Kazimierz Maj; Z poprzod- j książki jest na ukończeniu i dorę- 
niemi zgłoszeń 33. jeżenie jej prenumeratorom nastą-
——.—  pi w kwietniu r. b.

dniem! le.lcażcń 20.
Bolesław Rogiński — „Targi flwię 

tojańskie w Wiliiio" — akwaforta,
cena 10 zŁ

.Ludwik B ksw ińsk i; K az im ie ri
Maj; Władysław Narbutt Z poprted
niemi zgłosieu 20.

Ł la r ja r .  Iwauciów — „Z walk o 
niepodległość" — drzeworyt cena 6 
złotych.

Zbiegnie?- Jan Stypułko-waH, Ma-

wvszidl niebawem sam,
SZeiL ?^  , w .) śplesznie zaoawę.Walenty Romanowi''* — „Nad •

sr.nego wzruszenie. Jasińsltiego bronił 
tdwokat Czknie ńow.

Kazimierz M aj; Stanisław Adam 
Kurowski; Auna Bujwidówna; Marja

ZAHCIE FBTFCrUTI H  IHU0

P. L J
W  handlu księgarskim znajdzie 

się ona w ilości oardzo ograniczo­
nej. Sądząr z wyjątkowo pomyśl­
nego przebiegu sprawy i i  w yjąt­
kowo gorącego zainteresowania 
wydawnictwem i jego poparcia, 
można stwierdzić, że W ilno do­
brze zdało egzamin 'ze swycn ser­
decznych powinności względem 
pamięci Ferdynanda Ruszczycc.

II s r g r o z n a ń s H  e - -Z f f ?9ł n o n c
Jeszcze nigdy, na przertrzenl kilku- 1  wystawców zag-anicznych. Tak np. 

nastu lat swego istnienia,Targi Poznać 1 nie było -nożna w pełni zaspo'- nić ty­
skie nie zanotowały tak wczesnego ja*  rzen Iralji, która dla eksponatów  iwo- 
w roku bieżącym napływu zamówień ich 82 firm. interesujących rynkiem 
na stoisKa. Dość powiedzieć, że już oolsKim, domaga a się orzesir7rni rna- 
dzisiaj — na półtora miesiąca przed ; cznie wiekszej od możliwej do zare- 
datą otwarcia — przeszło 901% stoisk j zerwowania.

Fakty powyższe zapov-iad,*ją duży 
sukces tegorocznym Targom iznan.
skun. 38f

jtst zajętych. O osratnie miejsca ubie­
ga się no kilkanaście firm.

W niektórych działach, jak np w 
dzia,e elektrotechnicznym, zarząd Tar­
gów czuł się zmuszony „obcinać met­
raż", to zn. przyznawać teflektanrom 
stoiska o wiele mniejsze ->d zapotrze­
bowanych. Motywem tegc zarządze­
nia była chęć dopuszczenia możliwie 
macznej ilość’ ’ wystawców — kosz- daktora Stanisława Mackiewiczi.

! iem przestrzeni poszczególnych stoisk. S. J. składa 2 z1 wzywając Cale spo 
Zarządzenie to uotknęio również Lczensiwo do ofiarności na te,, cel.

C f l e r t
Na karabin maszynowy imienia Re-



8 S Ł O W O

KRONIKA M L A S K A

Wschód s<ońca g. 5.16

Zachód stońca 5. Si

SPO STR ZEŻEN IA  ZAKŁADU 
M ETEOROLOGICZNEGO USB. 

W W ILNIE 
z dnia 23 marca !939 roku

Ciśnienie średnie: 749.
Temperatura średnia: — 4. 
Temperatura najwyższa: — 8. 
Temperatura najniższa: — 1. 
Opad. 6,5.
Wiatr: pełnocny.
Tendencja: spadek ciśnienia 
li wagi: pocnmurno, śnieg.

Programy radowa
WARSZAWA 

Piątek, 24 marca *939 .oku 
6.30 Pieśń wieiKoposma. 6.35 Gim­

nastyka. 6.50 Muzyka. 7,00 Dziennik 
poranny 7,15 Muzyka, o,00 Audycja 
dla szkół. 8,10 Przerwa. 11.00 Audycja 
dla szkół 11 25 Płyty 11 57 Svgnai 
czasu i hejnai z Krakowa. 12,03 Audy­
cja południowa. 15.03 „Hokus, pokus, 
domimkus" — audycja dla młodzieży
15.20 Poradnik sportowy. 15,30 Muzy­
ka obiadowa. 16.00 Dziennik popołud­
niowy. 16.08 Wiadomości gospodarcze.
16.20 Rozmowa z dhorymi ks. kapelana 
Michała Rękasa. 16.35 Kwartet smycz­
kowy. 17,05 „W retną rocznicę Bibljo-’ 
teki Polskiej w Paryżu" teljeton. 17,20 
„Z naszych pieśni" — recital śpiewa­
czy. 17,45 Skrzynka techni-zna. 18 00 
Audyseja dla wsi. 18,30 „Chłopcy z K.u 
bu Sportowego „Orion" — słuchowi­
sko i9,05 Koncert rozrywkowy. 20 35

Reprei eirfacyjns klrco
„Cas no" dla wszystkich

d z i ś
KRÓL AKTORÓW

Wszyscy do „Casina" 
P R tM J £ R A

AKTOR KRÓLÓW

E i w Irum

PROGNOZA FOGGDY 
w edług specja lnych  danych  P ań- . . .  
stw ow ego In s ty tu tu  M eteorolog!- i ^ -tlycje informacyjne. 21.00 „Nie czy- 

czne&o w W rirszaj*vie I fcljcton. 21,15 Koncert symfo-
W di-iu 25 marca 1939 roku niczny 22 30 „Pierwsza muość". 22 5f 

Prgoua pochmurna z opadami śnież- Muzyka. 22,55 Przegląd prasy, 23 00— 
nemi. głównie w dzielnicacn pótnoc- Ostatnie wiadomości dziennika wieczór! 
nychi wschodnich. Nocą lekki mróz 1 n *c KomimMt meteorologiczny. — j 
w ciągu dnia temp sratura w pobliżu 23,05 Wiadomości z Polski w języki 
zera. Sfabe wiatry z Kierunków północ franmiskrm
nydi- WARSZAWA 

Sobota, 25 m^rca 1939 roku
6,-30 Pieśń. -6,35 Gimnastyka. 6,o0 

Muzyka. 7.00 Dziennik poianny, 7.15

Hotel „St. Gecrgss"
w W i l n i e ,  i
► •'eiwszorzedny.

Pofion wygodne c e n y  t s w l e j  
lelefonv w pokorach

• *-«* . unmm dni ....

Hotel Europejski
w W i l n i e

pierwszorzędny, ceny przystępne.
Telefony w pokojach. V, inda osobowa

lMU|iUIHWPMa0«dMHHMnME>l

DYŻURY APTEK 
Dziś w nocy dyiu/uią apteki:

Nałęcza (Jagiellońska 1), Augusiow-’ Muzyka. 8,00 Audycja dta szkół. 8,i0 
skiego (Kijowska 2), Romeckitgo — Przerwa. 11,00 Audycja dla szkół — 
(Wl.eńska 8) Frumkinów (Niemiecka 1 .25 Płyty. 11,57 Sygnał czasu i ,iej- 
23), Rostkowskiego (Kalwaryjska 31)-,nal z Kiakowa. 12,03 a dycja jx irdnio

lwa. 13,00 Przerwa. 15,00 Teatr Wyob- 
I raźni dla dzieci. 15 30 Muzyka obiado­
wa. 16.C0 Dziennik popołudniowy. — 
16,08 Wiadomości gospodarcze 16,20 

f Kronika literacka. 16.35 Sonaty skrzyp 
cowe. 17,10 Kieszonkowa latarka elek­
tryczna — pogadanka. 17,20 Koncert 
muzyki religijnej— 18.00 Audycja dla 
wsi. 18,30 Audycja dla Polaków za 
granicą. 19,10 Przerwa. i9,13 Koncert. 
20 35 Audycje informacyjne. 21.07 Gra 
Ork Rozgł Poznańskiej. 22,20 Godzina 
niespodzianek, 22,55 Przegląd prasy.— 

NABOŻEŃSTW A 23,00 Ostatnie wiadomości dziennika 
NabożeńsWo W sobotę 25 bi ■; wieczornego. Komunikat meteoroiogicz

ako w Patronalni święto kafoi.ckitgol „3 05 Wiadmości z Polski w iezvku Zwiąż u Kobiet odbędzie się n inteu- "r . ’ marności z roiski języku
ę Związku Maza św. w Kaplicy Serca niemieckim.

..........................* “ WILNO
Plotek, 24 mat ca 1939 ct>ta.

6 56 Pieśń poranna, Partz program 
warszawski 8,10 P>-ogram na dzisiaj. 
8,15 Muzyka poianna.—• 8,50 Czytanki 
wiejskie Patrz program warszawski.— 
11,25 Muzyka do dramatu. Patrz prog­
ram warszawski 13,00 Wiadomości z 
miasta 1 prowincji. 13,05 Ostatnie dzie­
ło sceniczne Ryszarda Wagnera, 13,30 
W dawnym Wiedniu. Patrz program 
warszawski. 16,35 Kwartet smyszkowy 
Patrz program warszawski 17,45 Au­
dycja dl" wsi. 18,25 Wycieczki i space­
ry prowadzi E. Piotrowicz. °atrz prog­
ram warszawski. 22,55 Re’erwa prog­
ramowa Patrz program warszawski.— 
23.05 Zakończenie ptogramu 

BARANOWICZE 
Fala 577 mtr. Sygnał trabka K. O. P. \ 

Piątek, 24 irarca 1333 roku

DZIŚ PREMJERA.

G I B R A L T A R

Arcydzieło najwyższej klasy.

N ajpojętniej>zy flm  

o n!ezwvkle fascynują rym scenariuszu.

„ N a lc z u i s z y  
s t r a t e g i c z n y  

p u n i t  ś w i a t a "
Niezwykle bar*na, dramatycz >a akcja filmu tocz-’ się w G.braliarze. Hiszuan/. 

W roi. et: V w an om  in re . R o .itr  P u r h e s ie ,  E rlrh w S tro h e im .
Rezys. FbD >R OZEF (-Luny realizator ros-issi tmięrann. Nauor: i.odatki.

D z i ś. Korona produkcji francuskiejH E L105I
T R Z Y  W A L C E

z  m u z y k ą  O S K A R A  S T R A U S S A.
W roiach głównych: lvone PRINTiiMPS i P erre F.TŁ5NAY.

Naporo ram: AtnKcja Kolor wa i aktualności.
" " i i iii" n r ———— MseaaMas* w

NAJWiEKSZF KINO W iL ^A — — CENY^ O P U I. AgNE
DćlS Pierwszy i jedyny w swoim rodzaiu fum .gangsterski*

na wrsoło

B C  n  Q  t f  W roli r łównej 
. f ł  W * N A H S  A L S E R S

Światła i cenie Meksyku. Unieszkodliwienie gr źnycn bonfyićwr. 
Wytropirn e szaik' orzem tn kó v kok hnv. Nanięc e. leniwo Hemur;

3 I E 15Ż AtłT

C fo rz e s c U a n s K ie  K m  o  „ S w ik T 0 W r ł» « ,  t a i t k ig
Prawdziwa ucha dla m /irtik iw  muzyk. i S 'ecu.

SSiSiiiS.. "PT A s Z NIK Z TYROLU*.
W roi. gł. K. Andergast, LII Daąover I G. A l2kt>a,iaer.

Poczrtki seansów o n. 4-ei. w ś*ięta o g. 1-ei.

Niez^omnirny jako bo ater-ki pirat .Kap tan PI ind*, n ezrównanv iaKO 
nUu^rasz'. ny .Oizeł Krvmiki w .-'zarś.t 1. kkit j yr^rałc*. p r\wai:c 
■ tor rvcerzara*anturni<i * „Ksęcu Że raku* sz^tamajacy b ł-  
wura i odv.agą lako „Kob n Ho ia* — t e r a z  Errol F 1 y n n w swoiei 
naiwiękezri bohnkrkei kieac . Nad >.o ian: Dodatek kol >oiv 
i ;k 'uan  Sci. Bi' 1v hoi or. i ul i meważi*. Poczat.it: 4, ó, 8, IU.15

W I N A  w- 0SN?A.
m ają ustaloną renom ę wyporowych, są stare, leżałe, mocna i zdrowe 

Foteca s c m eszanltę J A G O D O W Ą .
Do nabycia wszędzie.

I

CEDUŁA URZĘDOWA GIEŁDY ZBO. 
zOWO - TOWAKOWEJ I LNlAKSlUŁj 

W WILNIE
z  dnia 23 marca 1939 rokt 

Zyto 1 standart 14^0 14,75 
Żyto II srandart 13.75 14,25 
Pszenica biała ozima 21 — 2T.50 
Pszenica jara jedn. I st. 19 50 20.— 

Pszenica jara zbier. II st. 18.50 19.—
jęczmień II standart 17 75 18 
Jęczmień III standart 17.25 >7.75 
Owies 1 standart 15.25 15,75 
Owies U standart 13.75 14 75 
Gryka I standart 21.25 21,75

m$Ł% STOŁOWE
z maiątku Wielkie Smeczu.Ki

k i l )  3 2 2  

poleca ZWIE9RYNSKI
Wileńska 3o. Tel. 12— 24.

GUSTOWNE

KOSZULE, KRAWATY
d elizna, gula te r ja

CK’ •'yfelka 88
Modne

p ł a s z c z e  k u r z o w e e ,  
Donżuiki, pijam y

GRUŹLICA
t U t

■est nieubłagana • coroczr e me ro­
biąc różnicy dla prci, wieki* i stanu S Poszukują prary

ELEK TR O M EC H A N IK  koncesjonowa-

fiicharyst’ cznego (Mickiewicza 19- -2) 
o gc u  3-cj

Z l h RANTA i o d c z y t y
— Akademja ku ezci i. p, Ludwik*

Abramowicza, Honorowego KuSiosza 
Muzeum ikonograficznego w Wirnie 
przy Bibljotece Państwowej im. \Vroo- 
iev->cich którą urządzają Komitet To­
warzystwa Pomocy Naukowej im- 
WróDewskieh, Zarząd Bibljoteki Pań­
stwowej im. Wróblewskich oraz Za­
rząd Tnw. Przyjaciół Biblioteki iin.
Wróblewskich, odbędzie się w gmachu 
Biblioteki Państwowej im. Wróblew­
skich (przy ul Zyg untewskiej 2) w 
piątek 24 maret, 1939 rt ku o god.’
7.30 wiłcz. — Program: 1) Zagajenie 
Prezesa Komireru, n ec. Bronisława 
Krzyżanowskiego 2) Przemówienia od 
instyturyj. 3) Prof StanuJaw łłoścnl- 
kowskt: „Ze wspomnień osobistych"
4) Ludwik Chorrnslci- . Luuwik Abra- 
niowicz jako pubJ*cysta", 5) He.era 
Drege. „Ludwik Abtamowicz j ko zbie 
racz, esteta i hiDljograf". — .-"r zebra­
niu nastąpi pokaz cennieiszyf'! objek- 
tów ze zbiorów ś. p Ludwika Abramo­
wicza (siarę druki wileńskie, ulotki, ma 
teriar, rękopiśmienne i mat**rjaiy b.b- 
Ijogtnficzne, dotyczące ziem o. W. Ks 
Lite rsklepo oraz ikonografia Wil.ia— 
w Muzeiim). — W’stęp * olnv.

— Zarząd Okręgu W3. Zw. O t. W.
P. w st. sr zawiadamia, że w dniu 24 
marc* -y lokalu Zw. (Tatm ka 5—4), 
odbędzie się doroczne Walne Zebranie 
członków o gooz. 17,30.

24 marca rb o gccz. 10-ei w kość 
garnizonowym bęazie odprawione na­
bożeństwo na intencję zmartych ś. p. 
członków Związku.

‘ N A U K A
_  „INSTYTLT GERMANISTY^

Wielka 2. — Nowe trupy od t IV. 
rb. 4 zł. nnes. — fachowo, szybko.

T l RYSTYKA
— Wycieczka do EtygL Polskie 

Biuro Podróży „Orbis“  prij-pominn 
że w dniu 27.111 upływL ostateczny 
termin zapisów ca wycieczkę do Ry 
gl która odbędzie się w iniu 5—10 IY 
r b. Cena udziału zł. 65.

TEATRY I MUZYKA
— ifoncpn na ko|Onje le tn ie  dla 

dzłect Dnia 25 marca br. o podz. 19 
w sali gimnazjum im. El. Orzeszkowej 
odbędzie się koncert studium wonalne- 
go p. prof. Felicji Sykore - Załuskiej z 
o. urozmaiconym programem Wstęp 
od 50 gr Dochód przeznacza się na 
koi&nje .etnie dla najbiedniejszycl. ucz­
niów oubl szkoły powszechnej Nr 6 
w Wi'nie. ^

_  i E ATR MIEJSKI NA POKLTAN- 
CE Dziś o godz. 2O-ej , 7azdrość i 
medycyna". — Ceny popularne.

ju»r" o godz. 20-ci „Zazdrośó i me­
dycyna".

Teatr Miejski z Wilna w  Mostach!
u.##**  .i*!*,***.-- m u  m m m m m a iiiiMwrfl»<a(awaw*»wwwm om m tiem a m m m m tm iiti«ae y *

Redaktorzy działów: Wladysła BotL-k — sprawy młodzieżowe, Teodor Bnjnickl — reeeuzje teatralne flr. Yfaierjan Charkifewicz — recenzjo 'i terarkie, Tadeusz Cf»szewskl —
•— recenzje teatralne

Ni większy i najpoważniejszy 
Z A K Ł A D  KOSMFTYCZNY

JaoAosnDty.fa '1
MICKIEWICZA 33 

opiera zabiegi na podstaw ach ściśle 
naukowych Zapobiega zmianom za­
mkowym i leczy najstarsze niedo­

magania skory.

N A J MO D N I E J S Z E  BL UZ KI
TORcBiD, PARASOLKI, KOSZULE 

MtjSKiE, KRaWaTY 
n a j t a n i e i

<8

Wilno, Wielka poezty.

Gryka II standart 20,75 21,25
Mąka żytn. wyc. 0—30% 29 — 29.50

6,57 Pieśń por-*>ntta 8,10 Nasz pro- Mąka żytn. w .'i-a 0—5*% 25.50 26.— !
gram i wiadomości dla nasze, wsi. — Mątaa żvt. r&z. 0- -35% 19.50 30.— I ,
8,30 J.oncert poranny. 11,25 Płyty. -  ^ ka ^szen- *; 1 ^  ^ ' 75 i«. i l w  „  j ’ ,  Mąka psz. g. 1-a 0—6o% 36.— 36.59 114 flO Muzyka. ]4,20 Wiadomości t  M?ka p97en g „ 50_ 60% 2P ._  30— p,v„ ,
naszjch stron. K,J0 Koncert popolua- pszen. g. II 60—65% 23,75 24,25 pociaga bardzo wiele ofiar. Przy (j
nlowy 17,45 Skrzynka techniczna. — Mąka pszen. g. Ul 65—70 13,25 18.75 zwalczaniu chorób p u c n y c h.
18 00 Wychowanie dziecka a choroby Mąka pszenna past-wna 15-— 15 .50  j ; *>ro icnitu. grypy, uporczywego mę-
nerwowe. 18,10 Muzyka. 22,55 Rezer- Mąka ziemn
wa programowa. 23,05 Zakończenie Mąka ziemniacz,
programu.

prz,
W /ka 19 75 20.75 
Paluszka 22.50 23 00 
Łubin niebieski 11.75 12 50 
Łubin żółty 12.75 13.50

Kupno i sprzedaż
FOlWARK sprzedam, ładnie położotiy 
w obrębie Wilna —  8  ha, la s , park 
sad, budynki nowe Ka.w' rylska 12 sn.
5. godz. 4 -6 wiecu 1365—866

FOkTEPIAN maiy w dobrym stanie— 
firmy Snedera — sprzedam za 250 z(., 
ul. Sawicz 11 m. 11. 1371—87?

o  U a  ł e
j DO WYNAJĘCIA: loka. 5-cio pokojo- 
j wy od ulicy (na I piętrze) pod przed­

siębiorstwo handlowe lub biuro. Tam­
że piwni.e uuże i suche. Ul. Wielka Cie^ewla, poczta Baranowicze/sk. m  
33—i od godz. 10-ej do 12-e* l35g

1352—S5&

Praca zaoftarowanja
MIERNICZEGO Polaka z praktyką 
scaleniową zatrudnię od dnia 15 kwiet 
nia rb., wynagrodzenie procentowe.— 
Zgłuszenia: AUerniczy Przysięgły Bole­
sław Cnlebny, Wołożyn, Ut. Mickiewi­
cza 38.

RZĄDCA rolnik ogr< diiik — samo my 
ootrzebny carar na wyjazd. Oferty do 
Biura S. Grabowskiego, Garbarska 1 
pod .Rząoca rolnik".

ABSOLWENTKA rolnictwa, ogrodni­
ctwa lub szkoły handlowej w zakresie 
przynajmniej średnim — poszukiwań* 
Jo prowadzenia pod kierownictwem 
ksiąg i korespondencji. Zarząd maj.

ieracn. Superier" 33 — 34̂  * oeącego kdszlu dp. stosują pp lekarze |  ny — Fabiszewski Tadeusz, Zarzecze
iemniacz. 32— 33̂ — 8 3 1 5 9 ®  T fU  l | £ l - 6 0 £ “  10/1'• *W ' ten,a: ',usta[a£}' el-4ctrycz
t y t n .  p „ ™  « . - J( | 0 . »  , 0 7 5  I 7 % ,  ■ " *  * ' •

Jtręby pszenne Sr. prz.. st. 1175 12^5 j iKiiwił kn<Te*l u/TruAma Ł

Dziś Teatr Miejski z Whna gra w Mo-, 
Stach komedię „Człowiek za burta".

— TEATR MU7YCZNY .LUTNIA".
Dziś pi-emjera iperetki klasycznej —  . n* <10
„l.rrvstrai a ‘ z Kulczrcką, Ha.nirską, K<>n,cz* ™  kaniank' 95’~  ,10~  
Kwiatkowską, P iaseck ą  lźvkowsl:im,
Rvchterem ChorzewTikfm i Szctawiń- 
skim. Balrty pomv«lj | C>esielskiego z 
udziaiem M. Martówny. Przy pulpicie 
M Kochanowski, reżyseria W Richte­
ra. Oprawa sceniczna E. Orain’ :skiegc

W ni**dzielf o godz 4 m. 15 np po 
cenach propagandowj-ch „Krysia Leś­
niczanka"

CO GRA 7A W K I N A r t r
CASINO: — „^a.rol bohaterów".
HEI IOS: — „Trzy walne".
JUTRZENKA: — „Pan Twardow­

ski".
L(JX* — „Zaczęło się w pociągu"
MAPS — „Sierżant Berry".
MUZA: — „Profesor Wilczur".

KPW „OGNISKO": — „Wrzos".
PAN: — „Gibraltar1*.
SV IATOW111 —  .Ptasznik z Ty­

rolu".

plwociny, usuwa kaszel, wzmacnia l 
j organizm i samopoczucie chorego. |  

Sprzedają apteki.

0-,łbS2C R la J w h u s i n e  .
Siemię In. bez worka 52,50 53,5C awyktó i seryjne |
Makuchy In. w tafl. 2L— 22.— j . ,  S Ł 0 W A

Makuchy slonecz. w tafl 18. 19. j ^  warunkach specjalnie dogodnych ,
Makuchy rzeo. w tafl. 12— 12.75 j | p r z y j m u j e
Makuchy koko? w tafl. 18,75 19,50 !» B1UR9

Len niestandaryzowany 
Len rrzer H mc dziej b. I, sk, 216,50 -

20.— 20.40 
l.eu trzep Wotożyn b. I, sk 216.50 —

16.80 17.20 
Len tr^ep Miory b, I, *k. 216,50 —

13 20 13 60 
len c z e s  Hnr0dziej b. I sk, 303,10 —

22.40 22.80 
Kądziel Horodziejska b. I sk. 200,—

16.40 16 80 
Kądziel Grodzieńska B. I, ck. 200,—

14.— 14.40
Targ. mocz. as I/Il 50/50 sk. 173,20 F ińsk.

Stefana SRAB0WSU1EM j
Wilno , r>h s a n i  u )  r  t*i . 82

Kosztorysy na żądanit. $

NBimilsz} p rd , , K ^ , ą te7Zny  PBAEZ S A U o W t »  . . . d - m

nych oświetlenia, siły, dzwonków, ra 
dja, naprawy motorów i aparatów. — 
Prace wykonuje z facuową dokładnoś­
cią, ceny niskie. 1367—86f

RZĄDCA - administrator, długoletni 
praktyk, refererteje aobre,— poszukuje 
posady, ZRioszenia: maj. Zwody, pocz 
ta Łyszczyce. Wl. Dąbrowski. 1357

BIURALISTKA ze znajomością buchał 
terji, pisania na maszynie — poszukuje 
pracv. Zgłoszenia do Administracji 
„Stowa" dla S. A 1986

BIEGŁA maszynLtka poszuiuji pra­
cy biurowej, oraa może przyjąć pra­
cę wzakresic przepisywaina do dom*. 
Z^loesonia do J dmin. „Słowa1* dla 
M. P.

OGRODNIK - pszczc.ara potrzebny do
majątku. ZgraszaC się 24 i 25 marca 
od godz. 3 do 4-ej pod adresen . Z/g- 
mur.towska 8/6. 1370—871

POGRZEBMY młody akwizytor na mi* 
sto Oferty kierować do „Stawa" dle 
„Poważne przeasiębior?rwo“.

136S-8«

POTRZEBNA służącą do v  szv -itkie^
— uczciwa, czysta. Żeligowskiego 5
«. 43. loC3—864

R ó ż n e

K U piSZ  W

7.20 7.60
R. K. „ZNICZ": — „Druga miłość" Tar. Wołoźyn as. L 11-50/50 sk. 173,2C>

8.80 9.20I

„ M A C I E R Z A N C
ul D om iuikańska 
K rólow nj Bony

r «
L
róg

wie­
ku, przyjmie pocadę pisarza ks.ęgo- 
wego w majątku, lub w innen* przed­
siębiorstwie. Reftrencje dobre i swia 
ilectwa. Wymagania skromne. Zgłoszę 
nia do Aamin. „Słowa** dla E. W

BYLA NAUC7YC1ELKA w starszym 
wieku, chora chronicznie na uczy, oez 
opieki 1 sposobu do życia, błaga Sz. 
Czytelników o pomoc i odzież, łaska­
we ofiary kierować: Administracja
„Siowa" dla „Nauczycielki".

MŁODA, bardzo ciężko chora na cu­
krzycę osoba błaga o pomoc na tucze­
nie (w postaci insuliny lub środków 
na nią). Łakawe ofiary prosi skła­
dać do Admin „Siowa * dla „Chorej 
na cukrzycę'*.

JHORA SI ARLSZUA (76 iat) samo 
tna, bez żadnych środków do życia bła 
gr o pomoc (również bieaznę i obu- 

lub WBno, uL Tatrzaioara 16—6 dla J wi ■ na małą nogę). Łaskawe ofiary 
j E. W. Ido Anmin. „ Słowa* * dl? M. U.

recenzje filmowe. Jadwiga Di -rwnlska
warszawskie, prof. Mich*. Józeiow’cz — recenzje muzyczne. Władysław Lajdyn — spo:t, hr. Hsnrvk Łubieński — informacje polityczne poisk.j. Wlt-dysław Lepkowski — kronkn lokalna wileńska 

Józef Mackiewicz — reportaż społeczny, Stanisław Mackiewicz — polityka wewnętrzna i zagraniczna, Konstanty Syrewicz — sprawy społeczne i kulturalne, Konstanty Szychowska — kronika Ziem Mschodnicn, Marjan
Szydłcwski — kronika sądowa, Barbara Toporska — niedzielny dodatek literacki, Karol Zbyszewski — felieton n.t. „W W.ize Stolicy**.

K O R t T
ca . S tan ia łam  A tac lu eu icz W taio, .iłow o"

v"wswa« - — —-ttb nnini

Zamkowa 2.


